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W trosce . o .trwały pokój i bezpieczeństwo 

kó nie może się zgodzić 
z jednostronnymi uchwałami konferencji r.ały się na żywiołach demokratycznych. 

Rząd brytyjski ,;i. dumą przypomina, że w 
roku 1939 zawarł on tra:ktat o wzajemnej po• 
mocy z Polską" i pierwszy przyszedł z pomo­
cą Polsce ,;przez wypowiedzenie wojny Niem· 
<:om". 

I 
londyńskiej w sprawie Niemiec 

WARSZAWA PAP. - Na nOitę polską w' stu wydatków, zwi ązanych z okupacją N ;e­
svawie uchwał konferencji londyńskiej od- miec i uważa się za uprawniony do pr:-d; ęcia 
!1101\nie Niemiec, złożoną prze'Z ambasadora R. odpowiednich kro.ków w celu zm::i:e.1szenia 
P. w Londynie dnia 18 czerwca 1948 r. mini· I ciężarów brytyjskich płatników podatkowych. 
strcwi Bev:nowi, Rząd Polski otrzymał odpo- Rząd brytyjski nie może bowiem dop115c ć do 
-·:' edź, którą podajemy w obszernym 6treszcze kontynuowania stanu, w którym, fak~y•:znie 
11.du: - płaci reparacje na rzecz pokonarfeg-0 niep~zy-

Zdaniem rządu brytyjskiego trzy mocarstwa Jac:ela. 
zachodnie czyniły wysiłki dla osiągnięcia po- Rząd brytyjski uważa, że podjął 9n wszel· 
rozumienia cztern • mocarstwowego w \pra- k.e możliwe k.roki w . celu z.niszczen;i.a llli! :tar­
wie Niemie<: za pośrednictwem Rady Mini- nej potęgi Niemiec, na której opiera się maż· 
5trów Spraw Zagranicz.nych i Sojuszniczej Ra- !iw.ość prowadzenia polityki agresji.. Uchwa· 
dy K=troli w Berlinie, jednak wysi1ki te zo- ly londyńskie zapewniają - zdaniem rz.idu 
stały udaremn'.one w następstwie stanow'.ska brytyjskiego - rozbrojenie i demilitaryiac1ę 
Związku Radzieckiego. Rząd brytyjski uboiewa Niemiec oraz zapobiegają moiliwości natiaży­

' z powodu me osiągnięcia· pornzumienia c1te- cia gospodarczego potencjału Zagłębia ~uhry 
rech mocarstw, jednak· nie poczuwa się do <Jd- dla celów agresywnych. Uchwały londyń-5k1e 
powiedzialności za brak takiego po~ozucme- nie przeszkadzają również 6ocjalizacji ciężkie 
nia. • go przemysłu n iemieckiego, którą rząd brytyj-

Rząd brytyjl':~i nie godzi się ze stanowis'· ski popiera. 

Rząd lnytyjski nie zamierza dawać Niemcom 
pierwszeństwa w odbudowie przed potrzebami 
krajów, które .ucierpiały w następstwie agre­
sji n;emieckiej. Jeżeli jednak niektóre kraje 
znalazły się w niedogodnej sytuacji wskutek 
odrilowy uczestniczenia w marshallowskim 
„planie odbudowy Euwpy", to rząd brytyjfiki 
uchyila s,ię od odpowiedziahnośd za ten stan 
rzeczy. 
Rząd brytyjski nie może .zgodzić s1ę ze sta­

nowiskiem rządu ipolskiego, że uchwały lon­
dyńskie pomijają kwestię demokratyzacji Nie­
miec. Zapewniają one bowiem zdrową struktu­
rę polityczną Ni~miec, opartą na systemie fe· 
deracyjnym. 

Zdaniem rządu brytyjskiego demo•kratyzacja 
Niemiec zachodnich jest zapewniona, dopóki 
mocarstwa zachodnie kontynuują okupację 
swoich stref, natomiast nie uważa, by partie 
polityc:z.ne w radzieckiej strefie Niemiec opie-

Jakkolwiek rząd brytyjski uzna.je zaintere· 
sowaillię Polski przyszłością Niemiec i byłby 
rad naradzić się ze wschodnimi sąsiadami Nie· 
miec, tak samo, jak z sąsiadami zachodnimi, to 
jednak uważa za stosowne wydągnąć wniooski 
z historii rozwoju „planu odbudowy Europy", 
do którego rząd polski usto~mnkował się ne­
gatywnie. Zajp.roszenie Polski do naradzenia 
się z rządem brytyjskim w sprawie Niemiec 
nie służyłoby, zdaniem rządu orytyj5kiego, 
„żadnemu użytecznemu celowi", a nadto „po· 
stawiłoby rząd poJski w kłopotliwej sytuacji 
w jego stosunkach ze Związkiem Radzieckim". 
Rząd brytyjski jest zdecydowany niie rozdz.ie 

lać Europy, ani nie dawać zachęty do odżycia 
silnych Niemiec, jednak zastrzega sobie pra· 
wo przedsiębrania takich kroków, jakie uzna 
za konieczne dla sprostania sytuacji, za którą 
nie czuje się odpowiedzialnym. 

kiem rządu polskiego, że decyzje londvriskie 
znstałv uchwalone przez ciało przypadkowe, 
nięuprawnio111e do zajmowania się tvmi kwe­
stiami. W związku z tą kwestią rząd brytvj­
ski uwaŻ3. za słuszne przYPomnieć rząd.1Wl -poi 
skiemu. że uchwały poczdamskie w spnw1e za 
chodnich g:rank Polski nie zostały r"1wz;ęte 
przez wszy5tk:e cztery mocarstwa, gdvz F~1m­
c1'l .nie uczestniczyła w qecyzjach w spraw·e 

Odpowiedz Rządu Polskiego - , 

ff'F,nic p-0lskic;h. 
Z<tanicrn rządu brytv:jsk•iego kat-le z mr)­

carstw okupując-vch Niemcy jest up:oiwn:o;1e 
naradzać się ~ innym~ i;nocarstwami .„ spra­
W3Ch, dotyczących ich stref ok cyinw:h w 

. ""'mczech. Każde z tych mocarstw roni.a ?ów­
n f:'! kon.;ult-0wać si'ę z naństwami. n;e h'"'.t!CV 
m· udz i ału w okupacji Niemiec, w sp;aw e .«h 
i"leres6w. 

Rząrl hrytvjski nie może dopuścić '10 iAL.JO-

• m • 

S utna rocznica e Głęh'lki ból wywoluje w każdym z nas wspo 
ml!ienie o tragicznym (powstaniu warszaw­
s:nm. 

. Setki tysięcy wari;zawiaków, przede wszyst­
kim robotników, chlopów i inteligentów po 
bohatersku złożyło swe życie w beznadziejnej 
walce. Legła w gruzy ukochana st'llica nasza, 
heroiczna Warszawa. życie setek tysięcy Pola 
ków, rzucone zostaio jak karta w hazardowej 
gr:z:e uprawianej przez zgranych szulerów poJL 
tycznych spod zna.ku Raczkiewicza. Mikołaj­
czyka. S.'Jsnk.owskiego, Bora-Komorowskill'!JO, 
Ol<ulickiego. Arciszewskiego, Puż;ikcl. 

Nie o walkę z Niemcami im chodziło, lecz o 
wal~ę przeclw ludowi polskiemu. Dla utrzy. 
manla władzy w Polsce w rękach kliki londyń 
sklej g.~towi byli na sojusz nawet z diabłem, 
nawet z imperi;ilistami niemieckimi 

Oto wyjątek z dyrektywy gen. Okulickiego 
fTennitaJ, zastępcy Bora-Komorowskiego do pul 
kownika Szczurka (Sławbora), szefa o0bszaru 
zachodniego (Poznań). który odsłania tajemne 
plany kliki „londyńskiej". 

-„Zwycięstwo ZSRR - pisał gen. OkUlicki­
będzie nie tylko grozić interes'lm Anglii w 
EurDpie, lecz i cała Europa będzie w strachu ••• 
Z uwagi na swe interesy w Europie, Anglicy 
będą, zmuszeni przystąpić do mobł}iz.aoji sił w 
Europie przeciw ZSRR. RZECZ JASNA, ŻE MY 
STANIEMY W PIERWSZYCH SZEREGACH 
TEGO EUROPEJSKIEGO ANTYSOWIECKIEGO 
BLOKU, NJE MOŻNA TEZ W OGÓLE WYO· 
BRAZIC SOBIE TEGO BLOKU BEZ UDZIAŁU 
W · NIM NIEMIEC, KTÓRE POZOSTAWAĆ 
BĘDĄ POD KONTROLĄ ANGLII". 

W odpowiedzi na powyższą notę rządu bry- nie zostały rozproszone, lecz wzmagają· się 
tyjskiego, ambasador R.P. w Londynie, Jer~y jeszcze, wobec już widocznych fatalnych skut­
Michałowski złożył w dniu 30 lipca 1948 r. mi- ków realiz~cji tych uchwał w Niemczech. 
nistrowi Bevinowi notę a następującym Rząd mój pozwoli sobie również - z uwagi 

brzmieniu: na -to, że w odpowioozi Rządu J.K.M. zostały 
Rząd mÓJ z uwag!! przestudiował odpowiedź I poruszone i zagadnienia nie związane bezpo­

Rządu J.K.~L na not~ pol~ką w sprawie średnio z treścią uchwał konferencji trzećh 
uchwpł konferencji . londyńskiej_ trzech mo- mocarstw w Londynie - nawiązać w dalszym 
carstw, z udziałem pa::ń 'stw 13eneluxn. Po za· ciągu tej noty także i do tvch problemów. 
poznaniu : się · z argumi>ntami Rźąil,u .T.K.~I. Rz~d polski nie może się zg-odzić ze stan.o­
Rząd Po~ki musi j~<lnak stwierdzić, że jego wiskiem, że jednostronne rozwiązania, narzu­
obawy wyrażone w poprzedniej nocie nie tylko eona przez konferencję londyńską w sprawach 

Togliatti opuścił szpital 
RZYM. PAP. Rozgłośnia rzymska poda-1 legraficzne.i Togliatti. otrzymał zaproszenie 

la w sobotę wiadomość, że Palmiro Toglia- od czechosłowackiego ministra zdrowia 
tti opuścił szpital. ks. Plojh[lra spędzenia okresu rekomvales­
Według informacji Czeskiej Agencji Te- cencji w Czechosłowacji. 

niemieckich, były nieuniknione, jak to usiłują 
uzasadnić notą. Rządu J.K.M. 

Przypomnieć należy, że kolejne etapy poro• 
zumiewania się czterech mo.earstw okupuję.· 
eyclt. Niemcy w sprawie traktatu pokojowego 
z ,·iemcami, do konferencji "Ministrów Spraw 
Zagranicznych w grudniu 1947 r. włącznie, 
przynosiły w rezultacie szereg uzgodnionych 
poste.n·owień. Ten fakt stwarzał podstawy dla 
rozwiązania do końca sprawy niemieckiej 
przez zgodną! współpracę czterech mocarstw. 

Niestety, te uzgodnione postanowienia były 
udaremniane przez - politykę jednostronnych 
działań, jak to miało miejsce po konferencji 
moskiewskiej w maju 1947 r., przez powołanie 
odrębnego aparatu gospodarczego, administra· 
cyjnego i kontrolnego dla Niemiec zachodnich 
i przez ogłoszenie odrębnego planu przemysło· 
wego i reparacyjnego dla strefy anglo. amery­
kańskiej oraz, jak to miało miejsce po konfe­
rencji ministrów spraw zagranicznych w Lol).· 
dynie w grudniu 19"'7 r. przez obecnie realizo-

• wane uchwały konferencji trzech mocarstw. 

Sp a a S C S 
Rząd Polski niezm\ennie traktuje Z"'Od· _ I y · noM działania czterech wiE>lkieh moe.arstw"' ja· 

_ ko właściwą gwarancję słusznego urecrulow&· 
nia spra:"y N.iemiec i hezpieczeństwa i prze-

POJskiegO prźemysfu Węglowego konany Jest. ze warunki dla takiego uregulo-
wania. istnieją, o ile tylko dotychczas zawarte 

KATOWICE PAP. Rosnące z miesiąca W dniu 31 lipca rb. polski przemysł wę- i obowiązujące porozumienia mocarstw w spra-
na miesiąc wysiłki polskiego górnika nad glowy osiągns.ł po ;az nierwszy w swej hi- wie Niemiec będą respektowane, a decyzje 
podniesieniem wydajności pracy i wykona- storii 6.000.000 ton miesięcznego wydoby- b~dą. pozostawione organom do tego upraw-

cia. Sukcesem tym rozpoczyna się nowy monym. · 
niem przedterminowym państwowego pła- etap pracy polskiego przemysłu węglowe- Rząn pol~ki musi ~twierdzić, że argument 
nu wydobycia węr~a zostały w bieżącym go, na jeg-o drodze rozwojowej, na którą przytoczony w punkcie 4 noty Rzą.du J.K.M. 
miesiącu ukoronowane nowym wspaniałym wprowa~zHo . go obe.jmujące. coraz szersze I nie posiada żadnego związku ze sprawą. kom-
sukcesem kopalń -polskich. rzesze gormkow wspołzawodn:ctwo pracy. (Ciąg dalszy na str. 2-ej) 

1=;s~ys1o;ska~--~;q~ry--~~--w1;;s~~-,; 
De Gasperi probuje terrorem zgnieść opozycję. Więzienia zapeł­

niają się uczestnikami strajku powszechnego 
RZYM PAP. - Zastępca sekretarza gene­

ralnego Wloskiej Partii Komunistycznej Luigi 
Longo w przemówieniu, wygłoszonym w izbie 
deputowanych napiętnował „antyludową i pro 
wokacyjną politykę rządu de Gasperiego. któ­
ra po zamachu na Toglia.ttlego przejawiła się 

pr~ede wszy~tki~ w teri:o~e policyj~ym i w ziono 88 osób. aresztowanych w okręgu A­
probac~ ~gntec_en1a opozy~31 w kraju 1 w par- m iata. Dalsze aresztowania uczestnikó\ straj 
la:menc1e . l\llowca oskarzył rząd o wkrocze- ku dokonywane są również w Rzymie. 
nie na drogę fas'Zyzmu. Dzienmk n Popolo" donos' z' e s d I w k , · · · , . .• " w an e o~coweJ czę~c1 swego. przemowien~a Pronto został aresztowany komunistyczny 
Longa osw . adczył, ze ~omu~1styczna frakc~a wiceburmistrz oraz ak.ywiści partii komuni­
parlame~tarna _ "YycofuJe wniosek w sprawie stycznej. Władze wytoczyły sprawę sądową 

Te ł'Jowa pisał pan generał Okulicki w tym 
wiaśnTe czasie, kiedy żołnierz radziecki i pol­
ski, ramię przy ramieniu wypędzali najeźdź-

. I · · - · Pod~e kalkulacje ców niem eckich z Polski, gdy wznos•JI slupy Okulickich zawiodły. 

votum nieufnos~1 d~a rządu, .zgłoszony po za- burm.slrzowi Genui _ komuniście Adamoli, 
Mikołajczyków, Borów, machu na Togl!att1ego, gdyz uważ.a za bez~ Polic~a ~ d~szym ciągu pod pretekstem 

graniczne Odrodzonej Polski na rubieżach 
Odry i Nysy łużyckiej, Wystarczy uważniej Lud polski bez nich, wbrew 11im. opierając 
przeczytać zbrodniczą ,dyrektywę" gen. Oku- się o wypróbcwanego sojusznika - 0 Związek 
lic.kiego porównać ją z akcją Trumana Mar· Radziecki, o Armię Radziecką od.budował Nie 
shalla 1 Bevina,akcją odbudowy imperialistycz podległą Lud'lwą Polskę, podnosi i. ruin War 
nych Niemiec Zachodnich, dyszących żądzą szawę i kroczy naprzód ku Polsce SocJaiistycz 
odwetu, dysz~ych nienawiścią do wszystklego nej. 
co polskie. a.by xroznmłeć jak {lbca, jak wroga żyt będzie zawsze w sercach naszych pa· 
P.olsce była polityka zbankrutowanej kilki !on t mięć o walecznym ludzie Warszawy I pł<nnien 
dyńskiej na ni„nawi!<ć d1a zbrodniczej reakcyjnej l<Ji. 

Trzeba było tak głęboko. Jak oni gardz ić ki. Jclóra dli! ~w:vch wąsko-e(tohtycznyrh klL 
i niPnaw1dzleć lud polski, aby bsz drgnienia kow~ch _inleriasów rzueiła War~zawę na znlsz­
sumiian?... nucić Warszawe I lud Wif.T~zaweki na c.zenie. 
zagładę ~.u. 

(. 

celowe. odda~anie go pod głos?wan1e z uwagi poszuk1warua broni dokonuje prowokacyjnych 
na to, z.e pa~t1e ko~~lc3:jne, posiad;ijące w par- najść na przedsiębiorstwa przemysłowe we 
lamencie w1ększosc, slepo podporządkowują wschodnich Włoszech 
się rządowi. · 

Lougo podkreślił, jednocześnie, ze partia PISMIDŁA ZDRAJCÓW NIKT NIE CHCE 
komunistyczna kontynuować będzie swą wał- CZYTAC 
kę w kraju. .-RZYM, PAP. - Z dniem 31 lipca przestał 

RZYM. PAP. - W całym kraju w dalszym wychodz. ć w Rzym ie centralny organ partu 
ciągu trw<iją an•sztowani;i. uczestników Saragata- - „um:mita ''. Od 1 s ierpnia jedy­
niedawnego s.rajku powszechnego. nym oficjalnym dzie nnikiem tej pal' ii będzie 

W Bolonii aresztowano 120 osób. W Sienie ukazujące się w Mediolanie p .smo pod re­
policja przekazała władzom sądowym 40 u- dakcją posła Faravelli. Przyczyną zwinięcia 
czestników strajku. Do Florencij orzewie- nisma bvł hr;ok ~rodkńw fin.<>:ru:aw:vch. 

• 



Odpowiedź · ządu Pols iego 
1 reaktywowanie W B •Qonii dl'liałaczy z okresu zmieniaj" i·6wnieź wyraźone vr nocie :Rządu Dokończenie ze str. -ej - "' 

hitlerowskiego, ornz ini:udnienia, robione ele- J .K.M. intencje nie wyznaczania Niemcom petencji konferencji trzech mocarstw w Lendy- b d wi 
n!fl albowiem sprawa ziem na wschód o<l Odry mantom de1nokratycznym, przy mnożliwia.niu pierwszeństwa w otl u o e, . . 
i N""SY zachodniej nie była Jączona z a.dmini- clzial:ań wyrazicielom odradzającego się rewi- MRjąc pn\'u of'7.yma trudni! sytu11r ,1ę , w Jll· 

"' zjonizmu niemieckiego. kiej tzw. RR.P. postnwit 1e :państwa wobec stracją ja.kiejkolwiek strefy, a zatem nie wcho- J{za,d Pol~ki J.Lie. może żadną. miarą ?.godzić ł problemn odłinrlow.y Niemi·J.c 7.aehodnitlt -:-dzi w zakres kom-petencji mechanizmu Rady - ze 
! . Rir.,. z 1)ogJgdem, w,n·aionym w nocie Rząch.• ·Rząd Polski prag.n1e z.ar.az.em przyp. omnrec, . Kontroli. a uchwały pO<'Zdamsk e, ~:vg:natarw- ., d r I 1. t ł k t propozycja ,J.K.l'if„ z kt<hego wynika, że o mowa_ o A.tt1 E.R.P. pows a Ja o, imcJa ywa .1 . 

•zt>m kt<kyrh Jł'St R 71).rl .T.K.~\f. oraz później>1ze wzirri:t ud?.iału w tzw. B.R.P. (~krót ten ozna- jednego mocarstwa. do której kazde z panstw 
akty i urnowy oparte JJa nirh. m. ion. w szrze- rza tzvv. plan j\Jarshalla) zwalnia Rz#j.d .J.K.M. zaproszonych nuało m~zaprzeczo~e prawo ust?­
gólności runowa polsko-brytyj~ka z dnia 5 sty- otl obowigzku lirzeni11. się z je.i i1ltcrP~arui i jej sunkować się .swob.odn1e .. N;i.tom. ia. st w spr:i-w1e cmia 1946 r. w sprawie przesiedlenia Niemców, 't b k 

1
ano 

glo•<'m w sprawach niemie<>kfrh. Niemiec o owi~zuJą, Ja wyzeJ ;vsponm , sprawę tę w sposób jasny i nie pozostawiający Nie hyło i nie je~t irifon<>.i:~ 'Rządu Pofakie- znane akty nnędzyn;i.rodowe, okresla.Jąc~ pra-
wątpliwości załatwiły. go 1)011011: 116 rozw11 żanie znga rlni<'a tzw. J!i.R.P., wa. i obowiązki wielkie~ mo~arstw oraz i~nych 

Natomia~t TJOgląd Rzątlu pol•ldego o ni e- poniewu7. rząć! mój. dat już ni.rej,•dnok!·ot111e ~vy· za.interesowanych .v.a.rodow. zJ
0

ed.noczonych l d_l~ 
kompetencji. kon fnenrji trzN·h irior•ttr"tw w rnz ~Wt'mu sta 110 ,1 JR ku w tc.1 sprnwie, sLwH'r- tego prawo Polski do z::tbie_rama. głosu w spr a 
Lond,, nie - wvrażon,· w nocie z 18 ~ ~ 1 rw • ł t . dza.i'1''• że> plan tPn µrowarl7i do uzależnif'ni.a wach niem~e~kich ~~si byc traktowane ~upeł­
J948 · r. OTaz ": późni\'j!l7._l'm komunikac>ie ko11- gospoilai·~zPgo i politycznego pań~tw ue?e11tn.1· nie n1ezalezme od JeJ stosun~u do .~w. E.R.P. 
ferenrji 8 ministrów spraw z:tgrani<'znyeh w CZ'!e:nh w nim, a zarazem wvraża te11de11eJe Skoro Rzą.d J.K,M, w nocie '3WOJ0J ?owolUJe 
WarszawiP uzasadniają. postanowienia. wskrzeszenia. przedwojennej struktury ekono~ si~ na tak bolesny dla Narodu Polskiego rok 
uchwał poczdamskich w przedmiocie składu i micznej Europy wraz z domin11jącą rolą. Nie- 1939, kiedy to Naród . Polski przez dnie i ty­
za,kresu działania. Rady Mini~trów Spraw Za- miec. 'l'nicluośei i komplikarjP, które już ohP<'- godnie bez efektywne) pomocy ze strony so­
granicznych. JJ ie 11 jawuia.i:i- się w wielu p'.lń~hrnrh ucz„~t· juszniczej Wiel~iej Bryta1'.ii .toc~ył sam~tną 

Kon Eerencja Jond;vń11ka trze<'b mo<'RrRtw nie u i<'zar·v<'b w tr.w. B.R .P. potwierdzają. słusz- walkę z przewazająoynu s1Jam1 hitlerowskiego 
IllOŻe bYć również 1JWażana za. W:"konauie hn- ność. stanowiska Rządu' Polskiego. Ponadto agre~ora, Rząd ;Polski nie ~oże pomin~ć mil­
S1J0l'TIC'g.o zobowiązan i a, w~'nilrnią.<'ego„ z d~kln: '1dzi:ił w t~.ic F..R.P. państw. kt6rP hyl_v ofia- czemem faktu, ze wyda,rze1>:1a z wrz~ś'ma 1939 
ncji r. 5 czcrwe11. l!ł45 r. o lrnn~ultarJ1 , irn.1 t_@z rami l\l'l'rt'~ii niomierkroj lnh które poniosły r poprzedzone zostały · remilitaryzac3ą Ruhry, 
póini~j~zy-eh zobowią1.ań w t .rni p_rzedm1oe~e, riężkiP ":.tra'ty w wojnie z Kie.mr•;i.mi, w niczym a11ek~ją. A~1strii, niesławnymi decyzjami z. Mo: 
~nikającyrh z 11r.bwnl '[loezdam•kirh, pomo- nie mó"ł zmi.ciiić faktn ie ich własna gospo- nach11un l całokształtem ówczesneJ pohtyk1 
,..~ż llwzglę"dnfafa Orlfł. 'kon•ultarje t)•lko nie- darka została 1\Zaleźni~na. od odbudowy Nie- angielskiej, zmierzającej do ugłaskania Nie­
których państw. Pop:lą.d ten jr~t uzasadui()nV miec Zachodnich. !'aktu tego dotychczas nie miec hitlerowskich i że w tych właśnie fak­
tvm hard7iPj, ż,.. , }m!'.edruiotem obrad i decyzji 
konferencji londyńskiej były sprawy, w~a­
c:-:aj~ce daleko poza administracyjne zagadnie­
nia jakiejkolwiek strefy, a dotyczyły one Nie­
miec jako całości, o czym świadczą chociaźby 

Po •• rezygnac11 prezydenta Tildy 

tach szukać należy przede wszystkim podstaw, 
które ułatwiły Hitlerowi najazd na Polskę. 

A ~koro Rz-lld. .T.K:.1L powołnje się na układ 
o "\\ZajeutncJ pQmor·y z '.?.3 ~inpnia 19~l9 r„ to 
Rząd Polski pragnie przypomnieć, że ukła~ ten 
nie miał się ograniczyć do faktu natychmiasto­
wego wypowiedzenia. wojny i jej prowadzenia., 
ale i do wspólnego działania przy przygotowa­
niu pokoju i ścisłej w związku z tym konsul­
tacji przez nałożenie w paragrafie 7 obowią.z­
kn nie zawierania „ani rozejmu, ani traktatu 
pokoju, jak tylko za. w11pólnym porozumie­
niem'' . 

R'-11r1 Polsld byłby tl'ż wdziQezny, gdyby 
Rzi,iJ J .K.M. w związku z za~iągniętymi prze-
7.l'ń ,obowiąza11iami od nośnie Niemiec i E.R.P, 
nie troszczył się tyle o utrzymanie dobrych sto 
sunków Rządu Polskiego z rządem ZSRR, co 
do których jedynte kompetentny jest :Rzą.d 
Polski. 

Przrrl~tawiają.e ~wó.i pog-ląć! zarówno w po· 
przNlniPj nocif', zawi.ernjąec>.j protest w spra.· 
wie nr·hwał konfereTicji t1·zech moc11rstw w 
Lond.vnie, oraz nzupelniająe ten pogląd ni.niej­
~ 7. IJ. not')., Rząd mój kierował się niezmiennie 
pobudkami troski o trwały pokój i bezpieczeń­
stwo, których zagrożenie widzi w działaniach, 
utrndniająr·~·ch lub 11ni.omożliwiającyrh 11-~pół­
pracę czterech mocarstw, za. jakie uważa decy­
zje konferencji trzech mocarstw w Lond'ynie. 
Pokój i bezpieczeństwo związane są, zdaniem 
Rządu Polskiego, w sposób szczególny z wła­
ściwym uregulowaniem sprawy Niemiec, 

}lrObv przesądzenia w sposób trwały form ustro BUDAPESZT, PAP. - W związku z ustą­
ju Niemiec. Rat;r-fikarja Jvrl1 der.;vzji przi>z pieniem prezydenta republiki węgierskiej 
'j)ań~hr~, ktńre ucz!'. tnirzyły w konfrreneji, Tlldy, funkcje jego, zgodnie ?. konstytucją, 
,!wiadczv il.ooatkowo o tym. i:e lcoTiferencja lon-· objął przewodniczący parlamentu Imre Nagy, 
dyńska. ni"' hyfa n11rail~„ jak ji} olm~śla notn który przerwal swój urlop i wrócił do Bu­

Rząd J.K.M. zechce zapewne zrozumieć, .te 
po tragicznych wydarzeniach roku 1939, po 

Niezwło~nie po wyborze nowego prezyden- przebytej wojnie i ciężkich swych stratach, 
ta rząd poda się do dymisji. Dymisja będzie Na.ród Polski i jego Rząd ocenią postawę każ­
miała charakter czy~o formalny, gdyż zmia- dego pa.ńst~a. z k~órym wiąż' Polskę przyjaz­
na o-ab:netu n.ie została wywołana żadnym kry ne 9tosunk1, stopmem zro:i::un1enia., okazywane-

"' . . go przez to panstwo dla zywotuych interesów 
Tiządu J.K.)f., ak że podjęła się ona. zadania 
za,stąpienia traktatu pokojowego z Niemcami dapesztu. 
:rrzez swe decyzje zmierzające do ich rozbicia. W poniedziałek o godzinie pierwszej w po-
0 i.le ta.ką, właśnif' arogę wvbrał Rząd .T.K.1\f.. ludnie zbierze s ię parlament, celem zatwier­
bv odci:tżyt płatnika bryt~·jskiego, to Rząrl dzenia rezygnacji prezydenta Tildy. 

zys:-.m poll~cz~ym, lecz ~r~episem konsty- Polski odnośnie Niemiec, dla. sprawy stałości 
tuCJJ, przi:w1duJącym dY;x1•SJę rządu w wy- jej granic i dla jej prawa. do uwzględnienia jej 
padku zi:n1any n~ stan.owisku prez):denta. P~-1 punktu widzenia, które wynika z. doświadczali., 
wszechme wyrazany Jest pogląd, ze w łome z tytult1 moralnego oraz z obowią.znją.cych 
rządu nie nastąpią żadne zmiany. zgodnych postanowień Wielkich mocarstw. 

'C>olski pozwala ~obie ze ~wPj Atrouy zamrnzve, Wybory prezydenta J'mbl:ki odbędą się 
- a~zkolwiek nie 7amieT7a «ię wypowi:;."'iar prawdopodobnie we wtorek. Kandydatów na 
'"" srrawach korzyśri. luh też ri('Żarów wynika· prezyden.a przedstawi parlamentarna komi­
foeych 7. okupowania ~trcfv hrytyj~ldd - ż~ sja polityczna, złożona z ·przedstawicieli 
temu dezyderatowj. niewatpliwie skutecznie) wszystkich frakcji parlamentarnych. Jako K t Fag rholm utwor I d t · · ·1 " i SZY, bcieJ· stałoby ~ię zadość w drodze rea.liza- rę acz - e zy „rzą rzeCleJ SI Y kandydatów na przyszłego prezydenta wymie- I cii reform i zasad gospodarczych, wynikają- HELSINKI PAP. - Dziennik „Vapas Sana" Tak np. nie zawiadomił on swe1· frakcJ'i 

0 
pro 

Naśladowca Bluma w Finlandii 
• h T ,_. nia się: przewodniczącego W"gierskiej partii cvch z treści uchwał poczdamskie . atoe Toz- " podkreśla dwuznaczną rolę jaką odgrywa! Fa pozycji komitetu wykonawczego Demokraty-~ązanie skutecznie e2.yniloby zadość celom prze pracujących Sza.kasitsa., ambasadora wę-gier- gerholm w czasie rok<>wań w sprawie sformo cznego Związku Narodu Fińskiego w sprawie 

budowy Niemiee w 1)a.ii~łtwo pokojowe przez skiego w Moskwie Szegfi, ambasadora węgier wania nowego rządu fińskiego. Gazeta stwier sformowania dwupartyjnego rządu. Ponadto 
zmianę ieh przedwojPunP.j !'truktury ekono· skiego w Paryżu Karolyi i przewodniczącego d.za. że Fagerholm ukrywał, lub niesłusznie in niektórzy agrariusze 11:decydowanie zaprzecŻa. 
miezncj, przez usunięcie potenr·ja1nych podstaw parlamentu Imre Nagy. • terpretował stanowisko poszczególnych frakcii. ją wersji, jakoby partia agrarna sprzeciwiała 
agreąji. Pr<•gram demilitaryzacji przed~tawiony · się prnyznaniu Związkowi Demokratycznemu żą 

;~~~. ~hj:!~e~yi°:ac:~;;ii:b t?g: z:~j::r:~y:: .i:~: 1 K o n fere n c J. a w s p r a w 1· e D u n a 1· u !~n:~~ :r:::si~i~~~tr~~~a~~is! ~~ą~hl~z:; kóT>, kt6re dałaby koasekvrnntna realizae.Ja gerholm. 
reform, nie może za.stą,pić nawet najdłuższa Gazeta „Tuekansan Sanoma,l" nazywa nowy 
obecnośe wojek okupaeyjnycli. BELGRAD PAP, - Minister spraw zagranicz ludowej, rzeka ta .służy 1 będzie służyła ce/am rząd fiński „rządęm trzeciej sify" 1 twierdzi. 

Co ~ię tyczy demokratyzacji Niemiec.· za· nych Jugosławii Simicz, wyglosJ.ł tnauguracyj-1 f)okojowej wy mi.a ny towarów pomiędzy wszy że ma on utorować drogę jawnie reakcyjne~ 
ehodnich, która, jak stwierdza nota Rządu ne przemówienie na .ko.nferencji, zwracając u- stkimJ na'rodami. 1 mu rządowi. \ 
J.K.:M„ jest zape~iona, dopóki '?locarstwa wa~ę na zasadniczą zmia·nę warunków ja.lne . 
zachodnie utrzymuJą. riadal okupacJę swych nastąpiły na przeslirzeni ostatnich lat w rnjo- w 'I f t • b t • k• h 
stref, to Rząd Polski, dla którego demokraty- n~e Dunaju. spo praca aszys ow ry YJS IC 
zaeja Niemiec jest. CZ_Yn.nikie~ de~ydują.cym ~ Dz~ęki temu, że Dunaj iprzeplywa obecnie w 
charakterze wsp6lzyc1a. z sąsiadnJą.cym naro przeważającej części przez kraje demok!racjl • • k• • • • / • h• J k • 
dem niemieckim - mn~i stwierdzić,. że nigdy . . z n1em1ec 1m1 organ1zaCJam1 d erows illll 
nie d~ielit problemu clemokrat_YzacJi według A b . f • • · · „ LONDYN PAP. - Na zebraniu brytyjskiej dla nich w Anglii pismo ,,Deutsche Flugblatt". łl 
stref l uwazałby za klęskę polityki okupacy - ro owie og OSZOJQ „sw1ętq WOjllę crąanizacji wal:ki z faszyzanem pod nazwą - Liczne eg-zempla.rze tego pisma wpadły w rę-
nej zakreślenie termi~.u demokratyzac~i do 1 . t d . „grupa 43" podamn do wiadomości, że -grzy- ce wspomnianej 1ATV'7ej organizac.i'i ant"faszy• okre.su t.rw. arna. okupac .. J1. Problem demo. kraty· 1 LONDYN, PAP. - AgencJa Reu era onos1 wódca fa~zysto·w ang1' e'-k1'~h sl.r Oswald Mos- „ ,- "I 

d P 1 k k · k' k 't b k ' p ~ "' ~ 6lowskiej i zostały przekazane władzom bry-zaCJI WJ.ąze ~~ę, ~dani~n: Rzą ~ . os iego, z z Damasz u ze wyso 1 omi et ara s 1 w a- Jey utrzymuje ścisłą łączność z ruchem nazi- tyjskim, celem ;przeprowadzenia dochodzeli. P.rzebu~ową :N1elll:1ee 1aKo ca.losr1 z. d~l-zY'.m, Jesty11ie opuhlikowal oświadczenie o oglusze· stowskim w Niemczech i zaopatruj-e neo-hHle-
'.k1arunkiem ro.ZWOJU całego narodu niemieckie- , niu „świętej wojny" w Palestynie. towców lll.iemieckich w specjalnie drukowane Ja•k oświadczył redaktor pisma „On Guard" 
go. • I Geoffrey Bernard, członkowie organizacji mos• 

Za der:1:dujące illa tego TOzwojn Rząd Pol-
1 o • • G • • ley'owskiej „Unio.u Movement" sta.rają s-ię spe 

;,ki ·uważa. nie tylko formalne powołanie iusty- 1 perac)e WOJenne W reCJI cjalnie wsterować do armii brytyjskiej i otrzy 
tu~ji demokratycznych, ale w pierwl'lzym rzę- i mywać skierowania do jednostek, stacjonują· 
dzie wvtworzenie zespołu warunków, w któ- · cych w Niemczech, aby w ten sposób fitać się 
rych mogą powsta6 i ugruntować się instytn- RZYM PAP. - Według komunikatu agen- armii ateńskiej. Podczas tych działań 1,'ll.ia lączuikami między faszystami brytyjskimi, a 

„ 

cje demokratyczne i w któr.nh rlemokratyzacja cji Elefteri Ellada, w dniu 29 bm. wojska ateń ateńska straciła 128 zabitych i 215 rann'ych nazistami niemieckimL 
~tanie sie wła.snvm dorollkiem narodu lliemiec- slde nie podejmowały na froiłcie Grammos- . RZYM PAP. Agen~ja .Elefteri Ellada donosi , Jednocześnie faszyści brytyjscy rozpoczęli 
kiego. Diatego t~ż Rzę.d Polski zaw~ze uważał, Smollkas żadnej działalności, poza ograniczo- ze gen?rał amery~ans1f:1 ~onovan .o~ub!Ikował zakrojoną na szeroką sk'aię akcję przesyłaill.Ja 
że proee~ ten, wobee ~p'ecyfieznej historii Toz- nym ostr:i;eliwaniem pozycji armii demokraty- VI'. prasie amerykan.s~IeJ list ?skarzaiący otwar paczek żywnosdowych „przyjaciołom" ruchu 
woju narodu niemieckiego, nie jest możliwy c.znej prze1 artylerię. c1~ rz.ą~owe czyll;nik.i :iteńsk1e, a. w ~zczególno mosley'owskiego w Niemczech. Ważną rolę 
bez dokonania pod~tawowych reform, przewi- Partyzanckie oddziały generala Markosa, ś~ m1:n1stra bezpieczenstwa R?ntlsa 3ako ?d~o jako łącznicy między faszy

6
tami brytyj&kimH-

dzianveh w uPhwałarb nf'ezd~m~kicb. Z tym przeprowadzHy szereg większych akcji sabo- w1edz:aln-Y:ch za e:amordowanie amerykansk1e I niemieckimi odgrywal•i również jeńcy niemiec większym niepokojem :R.ząd Polski obserwuje tażowycb na bazy zaopatrzenia żywnościowego go dz1e11mkarza Georges .Polka. cy w Anglii. 

!łlichal Szołochow 

• . , • Nauka 
szym boju, o natarciu !lz~łgów przeciwni- ~ę~to . zarośniętymi rudawą szczeciną -
ka, które zostało pomyslme odparte przez 1 zrownał się ze schronem, spojrzał w naszą 
batalion. stronę spode łba, jak wilk, i odwrócił się, 111ena-w- 1sc1 Na szczupłej twarzy lejtnanta malował poprawiając w marszu zawieszony u pasa 
się spokój, graniczący z obojętnością. Za- h~łm. Wtedy ~ej.tnan~ Gerasimow zerwał 

ki, pokaleczone odłamkami 1rranatów, i ognione oczy były przymrużone ze zmęcze- się nag!e z mieJsca l krzyknął na -0zerwo­
szumiał. poruszając młodymi blyszczącymi nia. Mówił drżącym basem, od czasu do no armistę ostrym, urJ'Wanym głosem: 

„.Nie 1n.ożna pokonać wroga, nie na­
uczywszy się nienawid.zieć go z oa­
le j duszy. 
(Z p-ierwszomajowego rozkazu Ko­
misarza Ludowego Obrony to-warzy­
sza Stalina). 

Na wojnie każde drzewo, podobnie jak 
człowiek, przechodzi własne koleje losu. 
Widziałem wielką działkę lasu, wyciętą 
ogniem szarej artylerii. Niedawno w lesie 
tym umacniali się Niemcy, wyparci ze wsi 
S, - sądzili, że uda im się tu zatrzymać, 
ale śmierć skosiła ich raz~m z drzewami. 
Pod obalonymi pniami sosen leżały trupy 
niemieckich żołnierzy, wśród zielonych pa­
proci gniły porwane na strzępy ich ciała, i 
smolisty aromar-strzaskanych pociskami 
s osen nie był w stanie przemóc dusząco­
mdłych, ostrych wyziewów, unoszących się 
z rozkładających się trupów. Zdawało się, 
że nawet ziemia, usiaf!.a brunatnymi. opa­
lonymi i ostrymi krawędziami wybojów, 
wydziela trupi odór„. 
. śmierć majestatyczna i milcząca. niepo­
dtielnie panowała nad tą polaną, stworzo­
ną i zrytą przez nasze pociski, i tylko na 
samym środku polany stała jedna cudem 
ocalała brzózlvl . i wiatr kołvsał iei E!ałaz-

lepkimi listeczkami. ~zasu splatając wielkie . sękate .Pal_ce rąk, - Co to. ni! spacer ich prowadzisz? 
Przechodziliśmy przez polanę. Idący 1 gest ten, tak wymowme odzw1erciadlaJą- Przyśpieszyć kroku! Słyszysz prędziej 

przede mną żołnierz łączności z lekka do- cy ci.c~y smutek albo ~eż .głęb.oką i prz.}'.- prowadź!.. ' 
tknął ręką pnia brzozy i ze szczerym zdzi- gnęb1aJąc!ł za~~ę, dziwll;le me ha~~o111- I Widocznie jeszcze chciał coś powiedzieć, 
wieniem spytał pieszczotliwie: zo~ał z Jego "uną postacią, z ener„1czną, ale z oburzenia zabrakło mu tchu i zaWTÓ• 

- Jakżeś tu ocalała, moja miła ?„ męzną twarz~. . . . . ciwszy gwałtownie, szybko zbiegł po schod 
Jeżeli jednak sosna, ginąc od pocisku, . Nagl~ zi;i,gulk! 1. twarz J~go !Jłyskaw1czll!e kach do schronu. Obecny przy rozmowie 

pada, jak skoszona, i na zrębie zostaje je- się zi:melllła: sm'.lde :pollczkr zbla?ły, na oficer oświatowy w odpowiedzi na moje 
dynie iglasty, ociekający żywicą wierzcho- skromach nabz:z~1ały zyły, a baczme wpa- zdziwione spojrzenie, rzekł półgłosem: 
lek, to zupełnie inaczej spotyka śmierć trzone przed siebie oczy zapłonęły tak głę- . . 
dąb.. boką, zawziętą nienawiścią, że mimo woli -:- Nie. ma :ady - ne~o\?Y· Był w me-

Na. przedwiośniu pocisk niemi~cki ude- odwróciłem się w kierunku jego spojrzenia woli u ~l~l!lcow, chyb~ w1~me ~ tym? Pa­
rzył w- pień starego dębu, rosnącego na i zobaczyłem trzech jeńców niemieckich, ri;izmaw1a~c1e .z mrn k1~dys. ,Wiele tal)1. u 
brzegu bezimiennej rzeczki. Poszarpana, idących lasem z przedniego skraju naszych ~uch przez:ył, I do!ąd me ,m?ze pa~Tzec na 
ziejąca rozpadlina wysuszyła pól pn ia, ale okopów, a za nimi eskortującego ich czer- zywych. h1tlerowcow, włi;tsllle na zywych ! 
jego druga połowa, przegięta wybuchem wonoarmistę w wyszarzałej, prawie białej Na zab1ty~h patrzy, mozna rzec„ ~ą..wet z 
ku rzece na wiosnę dziwnie ożyła i pokry- od słońc.a, letniej .bluzie i w furażerce, zsu- zadowolemem, ale g~y zobaczy Jencow, to 
la się świeżymi listkami. Zapewne po dzień niętej na tył · głowy. • albo zamy~a. oc:l!y, .s1edzi b18:dy i spocony, 
uzisiejszy dolne gałęzie okaleczonego dębu Czerwonoarmist11 szedł wolno. Miarowo a~bo. odwroc1 się 1 od~hodzi. - Oficer 
kąpią. Się \V wodzie, a górne - Wciąż jesz- koł.ysał się W fego rękach karabin błysz- OS~l~~owy przysun_ął Slę ~O mnie i zaczął 
cze chciwie wyciągają ku słońcu kształtne, czało na słońcu żlldło bagnetu. 'RÓ'Y11nie mowie szept~m: Dwukrotnie szedłem z nim 
giętkie li~cie:„ . . wolno wlekli się jency niemieccy, jak gdy- d.o ataku, siłę m~ końsk.~. po~8:trz:y~by~-

.W:ysok1, nieco zgarb~on.y, z J.?Odme~1ony· 1 by. z musu powłócząc. noga~i. w krótkich c1~~" co on wyrabia„. ~ozne roznos~1 Wl· 
m1, Jak u sępa szerokimi ram1onam1 leJt· butach, powalanych żołtą. glmą. dz1ałe~,. ale co wyprawia bagnetem i kol· 
na..11t Gerasimow siedział przy wejściu do Idący na przedzie Niemiec _ już w po- bą., \V1ec1e - to wurost straszne! 
s-chronu i &zc.ze!':ółowo opowiada.ł o dzisiej- deszłrin wieku. z zaoadnietvmi noliczkami, (D. c .n.l 
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.Protehtorzy odwetu odsłaniają '"ashę 

:c iczna od owie ~ź · ry Yska n s 
w sprav1re prowokacyjnej uchwały nadreńs~'ego Landtagu 

Brytyjskie władze okupacyjne w Niemczech 
'!znały widocznie, że mogą nie ukrywać już 

więcej swych sympatii i po.parcia, jakiego udz 
lelaią wyJażnie rewizjoruistycrnej, wyraźnie 
oow~towej propagandzie, rozwijanej w ich 
stretle przez reakcyjne żywioły niemieckie. 

W odpowiedzi na notę Polskiej Misji Wojsko 
wej w Berlinit>, piętnującą rewizjonisly'.:.z 

ną antypolską ustawę, przyjętą przez Landtag 
Północnej Nadrenii :i Westfalii i domagającą 
się nie-zatwierdzenia tej ustawy prizez władze 
brytyj~kie, władze te stw:erdziły, że nie wi­
dzą nic zdrożneg,o we wspomnianej ustawie. 

Zobaczymy więc, co ta ustawa zawiera i na 
jakiej podstawie władze brytyjskie zdobywają 
się na tupet, by tw:erd:zić, że czarne nie jest 
czarne, i że propaganda rewizjonistyczna nie 
nosi prowokacyjnego charakteru. I 

wokacyjny charakter tej ustawy jest oczywi- tektorów i obrońców. To stanowisko władz bry 
sty. tyjskich jest logiczną konsekwencją ich ogól­

Co więcej, vładze brytyjskie usprawiedli.- nego stanowiska w sprawie niemieckiej, w_Y_­
wiają tę działalność, starając się wykazac, rażającego się w dążeniu do odb~dowy m111. 
przy pomocy długiej cyt~ty ze. wspomnianej tarystycznych, agresywnych Niemiec Zachnd­
ustawy, że nosi ona „pokoi.owy 1 dem?kratycz nich. Stąd bierze się pobłażanie dla hitlerow­
ndy char?-kter." l że ~o. polski~ włładzj się mylą, skich zbrodniarzy wojennych, stąd odmowa 
opatruJąc się w n,eJ czegos z ego. . l d 
Ale w rzeczywistości władze brytyjskie wy- wydania nam generała. von dem Bac i~, stą 

ka7.ały tylko to, o ,•z.nn ,iu:i: 1Viemy od daw oa n~wet ta~ krzycząca i. ~r·zywdząc~ ;i:1espr~­
i co już niejednokrotnie podnieś\iśmy, ?- _mi?-- I W1edllwośc,_ jak trndnosc1 ~ repatnac]l z Nie 
nowic:e, że udzielają one poparcia rew1zjo111.Z- 1 m1ec dz1ec1 pols~1ch, wywiezionych podczas 
mowi, że odwetowcy niemieccy znajdują pro- I okupaCJi przez hlllerowcow J. C, 

Ro~otni[ o~~n~ownii ~~aloni ta~r ~~ rnwe~ 
Nota pols~a ~owołała się n? kom~;i;kat, oglo ProdukcJ•ę J•UŻ 

szony w dz1enmku „Der Tag' z dnia 3 czerw- ' wznowiono 
ca 1948 r„ który donosi, że Landtag Północnej l Pożar jaki w dniu 22 bm. wybuchł w I spalonych działów. Już j~tro, twierd~i dyre­
Nadrenii i Wesllalii uchwalił ustawę, zwaną fabryce 'cewek przy ul. Kopernika Nr. 60, ktor Szczucki, ur?chom10na zo~tame ha)a 
• Pt~chlling~eset7:"• której u;z~dowy . wstę~ postawił łódzki • przem~sł włókienniczy I n:aszyn cew~arskic~, co pozw.?h na pocl"'~; 
stw1erdiza, ze „niedola uchoozcow _m.'lze byc przed możliwością postojow. Spalona fa- 1 cie natycbmmstoweJ J>rodukcJI, . i::ia razi.~ 
usunięta tylko przez ich powrót do ntemieckich bryka pokrywała około 40 procent zapo- wynoszącei 40 proc2nt poprzedrueJ; W naJ­
obszarów w~chodnich". I trŻebowa~ia łódzkie,go ~rzemysłu .~ló)tiel).ll~ bliższvc~. dniach nastąo1 d~ls~e zw1ększeme 
Język tu użyty jest aż nadto jasny, by mogły czego. Mimo wzmozoneJ produkcJ1 row!li.ez . pr?dl!kcJi o::-zez .uruch~rmeme nastę•m~ch 

się wyłonić jakiekolwiek wątpliwości. Cóż bo-. innych fabryk dostarczenie dos~a~ecz'?-e.J Ilo I dz1ałow. Między mnynn m'.ls~yny do działu 
wiem oznacza uchwała o „powrocie uchodźców i ści cewek dla przemysłu włokienmczego szp_ul tarczowych zostały JUZ \vydoby~e ~e 
do n.'emiec.kich obszarów wschodnich·', jak nie, było stale poważnym problemem. . zghszc~ 1 wyremo.n~o:van~. Do l!rucho!Il1ema 
to, źe reakcyjny Landtag jawnie pr.opaguje i Problem ten rozwiązali pracownicy s~a-1 fabry.k1 przyczynih się między ~nnym1 przo­
rewizję granicy polskiej na Odrze i Nysie 1 Ionej fabryki cewek. W rekordowo szybkim I d?wn1cy pracy: to~.: <iarbar~iewicz J!:an.­
i że stara s'ę propagandę tę zalegali'lować i czasie ukończyli oni .z'.lsadnic:te prac~ P?- ciszka, Kaczka Mana, Paluga I Knkoc'nski. 
przez fakt obleczenia jej w formę ustawy. Pro-• rzadkawe i przystą.pih do urnchom1ema (P. W.) 
~~~~~~~~~~~~~~~~-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
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„Dragon wy ck" 
i kronika sądowa 

stt.S 

Więc jak o-i już zaznaczyłem, lt1; 
dana facetka najpierw się chował'! 10 
klasztorze, a potem wyszla za hrabiego 
i byla bardzo czcigodna, ale tylko tak, 
na lipę„ . 
, - Jakto - na lipę? • • 

- Ano, żeby nie sporutowali, . ze 
uskutecznia szopen.teld i puszcza się ~ 
jednym czarnym Nino. Klawy chlo~., 
Jak machnął ma.Jchrein - mucha ·nie 
siadał odrazu do parku sztyvmych· 

- Ó czym wy, chlopcy, móu:icie? -
przerwałem zdz·iwiony treścią rozmo· 
wy, prowadzonej w frarnwa.1~ przez 
dwóch obywateli z t. zw· mlekiem pod 
nosem. . . . . . . .st 

- O ,,Rosannie swdmiii księzycow 
- odparł chlodno nieletni narrator. -
To taki film. 

- Piękny mi film - zauważy le mi 
ironicznie - w sa:m raz dla was. 

- E, nie - zaprotestował chlopak • 
- M11 wolimy mnie1 pitigrilu, a zato 
więce} fachowej roboty. Tak jal<: w „Ga 
snącym plamieniu/', co, Tadek? 

Kolega nazwany Tadkiem zinartn­
czyl czolo, poczym, po zastanowieni1~ 
odrzekł, że faktycznie, mimo tych 11 

owych fuszerel-c „Gasnący plomieti" 
jeszcze obleci({. 

- Szkoda tylko - dod,al, - ie ten 
spryciarz Sergiusz Bauer wpadł w la. 
py policji. Powinien C!fl bard:~iej uw0-
żać, skoro już udało mu się skrasć 
klejnoty· 

- Nie martw się - rzekl ponuro 
drugj młodzian. - I na lcobity jest 
sposób. Trucizna w ciastku albo digi· 

U 8 FZa tU 1·ednakże IJ ak WS ÓIZaWOdniCIWa talis do wąchania, tak jak w „Drngon-
\iiiii wyck". A propos - zwrócił się do mnie 

PZPDz. Nr 3, jako jedne z pierws.zych Dziwne natomia~t musi s_ię wydawa~. ż~ V..' I Przesada, towarzysze, ~ruba p1:zesad31-! _ widzial pan „Dragornvyck"? 
zobowiązały się wykonać przed termmei:; ta_k. dobrz,e zorgan;.zowaneJ. f_abryce me 1st- Przemysł węglowy ma ~ ~ele. mrueJ wsr.ol: N' . 'd „ ł D 
swój plan produkcyjny na rok .19~8. Dz1s meJe wspol~awo~mctwo w sc1~łym teg<,> sio- nego z . przem~~łem wło~1~nn,~czy!Il, .an1zeh - 1 ie, nie Wt Zl,(1. em " ragonwyc• 
można już stwierdzić bez wahama, ze zobo- wa znaczenrn. Niem.a tu wspo_łzawodmct'A'.a wy z „~e~ynką czy „dwoJką dz.iew1arsk~, ka". Natomiast widziałem gazety z do· 
wiązanie to zostanie w pełni dotrzymane. zespołowego czy m1ędzyoddz1ałowego, me a przeciez ob~ t~ przemysły wspołzii:wodm- niesieniami o przykrej zbrodni, doko· 
Plan pierwszego półrocza został wykonany ma również międzyzakładowego. Podobno czyły z~ i;;obą 1 n~e by~o zadnyc~ specJalnych nanej osta.tnio przez kilkunastoletnich 
już dnia 1-go czerwca ponieważ zaś nic nie ze względu na specyficzny charakter produk trndnosc1 w oJ:>h.czan_m .wym}rnw. . wyrostlców w Łodzi. Wyrostkowie ci 
wskazuje na to, ażeby wyniki drugiego pół- cji, fabryka nie może przystąpić do współz~ .z pi;a~y swoJeJ i;nozec1e b~c ?u:i:im, ale ~a-
rocza miały być gorsze, więc nie ulega wąt- wodnictwa z żad!1ym innvm zak_ładem, gdyz m1ętaJc1e ~ tym, ~.~ ,,kto, me id~1t; nap:z~. mogli śmiało czerpać ,;na,tchnienie" z 
pliwości, że na dzień 1-szy listopad~ załoga ' n~e ?Jożna znalezc sposobu porownamJ'I. wy- t~n musi s!ę cofac . Stac na rrueJscu,. zyc~ „Rosanny siedmiu księżyców", z „Ga-
będzie mogła za."lleldowac wykoname planu rukow. me pozwoh. -em em snącego płomienia", „Na progu '.i-jem-
na rok 1948. nicy", „W cieniu podejrzenia" i tym Jednym z dowodów rzetelnej pracy e e d b h l · h · h b ·a 
PZPDz. Nr 3 może być jakość ich produk- OC rz „ po o nyc ' g upie , sensacy1nyc UJ 
cji. Jeszcze w roku ubiegłym na „Cotonach" O 111511 filmowych produkcji amery1•afiskieJ i 
osiągano zaledwie 27 proc. pierwszego Rf!-: , • • angielskiej. Klimat wyżej wymienia· 
tunku - dziś zakłady mogą się pochwal1c Koło PPR przy OKZZ sw1ec1 przykładem nych filmów bardzo sprzyja zbrodni· 
68-ma procentami co z uwagi na rodzaj pro- Na jednym z posiedzeń koła PPR przy godny jest naśladowania, dlatego też koło Co winno sobie wziąć nie tylko „do 
dnk~.ii. (ciebnkdie jeddwbabne pończochy) jest Okręgowej Komisji Związków Zawodowyc~ P~R przy OKZ_· _z wzywa_ wszystkje.kolo parł kasy" ale i do „serca" _szanowne 
wvmk1em ar zo 0 rym. uchwalono wziąć udział w tegoroczne]· akcJi t d I d ł ·,n · h d · ł eh p'rocent pi'erwszeO'o ga - YJne 0• wzięcia gremi~ neir. 0• u zu.1. u. przy pr"'eds"ebńo1·stwo F' P." pr~:y .„7~zada-v mnyc ZJa a . o żniwnej, przez członków koła. w ubiegłą sprzątanm z [lola pszemcy 1 Jęczmlf'ma. . "' 'lc;'t. k . „ . - E.,, r" 
tunku jest jeszcze znacznie wyższy. niedzielę w majątku Brus pod Łodzią sta- (Zyg) n-iu reper uaru inowego. . am. 

PZPDz. Nr 3 są jedyną państwową fabry nał do pracy przy zwożenia zboża pierwszy 
ką produkującą rękawiczki . Pomimo to Cen 15-osobowy zespół. Zespół podzielony zo- CzątelniCf.I pi§Zą 
trala Tekstylna nie wykorzystuje ~eh należy stał na grupy, które nawiąza!y ze sob~ 
cie. Zakłady mogłyby produkowac wszelk1e współzawodnictwo pracy, w ktorego wym-
go rodzaju rękawiczki da~skie i ~ęskie„ od ku zwieziono w ciągu jednego dnia około enzvna - ś ·e a a ciepłych, praktycznych, az do naJwykwmt- 50 dużych wozów żyta. Po całodziennej pra- Jll 
niejszych gatunków, które z pewnością za- cy, trochę przemęczeni, lecz zadowoleni z Walczymy stale z marnotrawstwem dobra 1- W aucie znajdował się koszyczek z 
dowaliłyby wybredny gust naszych elegan- wykonane.!?_ o samorzutnie obowiązku, towa- · t k 'd a · k w bl · · lit s'mietany Ustalono że au tek. ale Centrala Tekstylna nie może się zde rzvsze wrócili do domu. pans wowego na az ym o cm u. za- grzy rnm1 1 r . , • 
c dować na dokonanie odpowiednich zamó ·Ten piękny czyn pomocy przy żniwach kres tej walki wchodzi również oszczędność to to należy do Państwowych Zakładów 
Wień. W rezultacie rękawiczki są artykułem benzyny, przeznaczonej dla ant służbowych, Uszczelnieii i Wyrobów Azbestowych przy 
trudnym do otrzymania i inicjatywa prywat przydzielonych rozmaitym zakładom pań- ul. Suchej 8-10. 
na robi na tym świetne interesy. Fabryka ! ORGA'' ' 
e:pełnila swe zadanie, przesyłając, celem za: I 1• stwowym. Takie wykorzystywanie auta dla celow 
twierdzenia do masowej produkcji, setki K C Rozmaici panowie dyrektorzy nie parnię- ściśle prywatnych - jak w tym wypadku 
'l.\·zorów. Obecnie czeka na ich ekceptację · · tają jednak o tym, że auta służbowe nie na poranne gowodarskie zakupy, nie mają-
i ewentualne zamówienia. Oczywiście, se- P. P. R powinny służyć d? ich prywatnych celów. ce nic wspólnego z fabrykacją azbestu, na-zon letni w bieżącym roku już przepadł - · · • 
ale nadctodzi sezon zimowy i nie zaszkodzi-rłlł Oto, na przykład, w dniu wczorajszym leży ostro piętnować. (m) 

;~~~~;~~:ir.~i:~~~~i~;~ I z;~·~~;;~;;Dł~;;;;~J;;fy;n~.g~'''';~r~~ku ~t;;;;;ni~~;;~ ~~M!4. ~Ei:~„j:~~~,::i.t~~~:;;,~~; 
~ZP.Pkz .. Nr 3. Wszędzie wzorowy ład l po- Co mówią słuchacze o korzyściach wspólne,· nauki walczoną. ,„olnoiić narodową. i społeczną. Zrozu• 
• ..,ą.dr,1 mieliśmy na tym kur~ie, że i od ustroju demo· Może to tylko przypadek, może szczęśli- Przeil kilkoma dniami odbylo się zakoiicze- jąca robotnica Paf1Rtwowych .7.aklnd6w Prze· kracji lui!owcj nie możem.v oczekiwać życia -
wy zbieg okoliczności, ale faktem jest, że nio międzypartyjnego km n szkoleniowego, myslu Wlókicnniczego Nr 4 mówila o tym, że sielanki. 'l'rwa walka klasowa i trzeba dalej 
choć obeszliśmy wszystkie sale, nie spotka- •

1 

ohejmujątego na~t\'pttjące zakłncl.v prncy i tlzil'l nie po raz pierwszy hil'rze udział w kur~ie walczyć z ;1·rogi<'m kln~owym. Do te;j walki 
liśmy ani jednej osoby, wałęsającej się bez- nico part.vjne: l'ZPW Nr 6, PZPD i'r fi,PZPW ma1kRi1<tow8kim, że kietl:vś, bardzo dawno, w la partie nasze uzbrajają. nas należycie: dają. 
czynnie. Nie było tu tego chwytania się za 

1 

Nr J. Ośrorlek Ko11fc>kr.y.juy Nr :1, PZP\V Nr 4, tnc-h 1!121--25 też się uczyla, lrnr:<.<' jrdnak wtedy nam naukę. :Ro kt>o nie opiera się na nauce 
jakąkohviek pracę dlatego, że ktoś nadc~o- PZPB lTr :i, l'i\li";, ,iak również <hiclnfre Bału- musiały !tyćo tajni>. \Varn11ki nnuki bdy jakże marhizmu·lcninizmu, ten błądzi, a każdy po· 
dzi. Każdy spokojnie pracował na swoim 

1 

t,v, Górna·Prnwa i dzielnica. l'PS przy Zarzą· cięż,ze orl tych, jakie zapewnia obec11ie robot· pełniony błą.d wyrządza krzywdę klasie robot· 
miejscu. Czuło się1 że w tej.faJ;>r:vce majste~ dzie ~Ji<'.i•kim. N" wRzy!<tkic te kur,~-, rnzpo· nikom u~trój .demokracji ludowej. 'l'otcż_ czefo niczej". 
może tyll.w wydac poleceme I doszykowac częte w czerwcu hr., uczrszczaln 442 towarzy· me naurzyla ~1ę wtedy - uc7y ~ię obecnie. Nie Tow. Donder wezwał absolwentów kursu do 
maszynę, a wszyscy spełnią sumiennie swe 1 szy - (•zlonków l'PH, i Pl'i:l. iiwiatlcctwa za· przeszl,adza jr.i to, że liczy już teraz 47 111t. że dzielenia się ze 8woim otoczeniem robotniczym 
obowiązki. koń<'zcnia kur"6w otrzymało 313 towarnyszy. ma .już dwóch i!oroslyl'h synów, z któr.vch zdobytą wiei!zą. „Uzbrojeni w oręż mark3izmu· 

Dzięki temu wzajemny stosunek załoogi i KurRy pracowały wpdłu:.: programów. oprn· 1.rc~ztą ma nielada pocie('hę star<zy syn leninizmu osiągnirmy jednoś6 klasy robotni· 
kierownictwa może być wysoce przyjazny cownnyi:h przez wydziały szlrnlm1iowe KCPPR brał udział w zdnby1Yauiu Ilrl'lina, a młodszy czej i zbudujemy w Polsce soc,ializm" - za· 
i naprawdę ludzki. Przy każdym stole, przy i CKW PP8. \;czcstui•": w~·słuchali 11 wykla- obt>rnie jest elewem ~zkoly lotnicz~j. kończył tow. Donder. 
każdej maszynie spotykały nas uśmiechnię- dów, obcjmująrych naj"a<\11irj~ze zagadnienia. Tow~rzyszka Ki<'lbik m6wila o ko11ieczności Na zakof1czcnie uroczystości wręczono kilku 
te, zadowolone twarze robotnic, a ZWM- szrzcgciluie ah11nl11<' w okrc•ie, poprzedzają· pod·~biani.a zdobytr,i wiedq drog-ą, prncy samo dzi<'si<;>ciu najpilniejszym i najzdolniejszym 
owiec Chlebczarek Józef śmiał się tak, jak- r:;·m zjednoczenie polski~go ruelm rnbotnicz<'go. kształceniowej, drog-ą alqywnrj corlzienne,i pra jego uczestnikom podarki: skromne komplety 
byśmy byli jego najserdeczniejszymi przyja Wirlk:i- pomoc w pracy lrnrs6w st:wowiły wy· cy partyjne,j, a przede w•7.~·st.kim - przez ak· książek („Manifc~t Komunistyczny", Lenin: 
ciółmi oddawna. - To najlepszy „koto- dani' przez wydzialy szkolcniow<' broszury - tywny udział w pracy nad zjednoezeniem ruchu „Karol Marks", Stalin: „O materializmie histo 
nią,rz" w naszych zaidadach - mówi z nie- k~n•p~J~ty_ wy.kłarl1\w. 13.-oomu·y. te. m_no:i:li_wiły robotniczego. . rrcznym i <lialektycznym", Erenburg: „Wró· 
taJonym za.dowolemem dyrektor naczelny vnelkieJ _ilości słuchaczy ztt7.na.iomieme ni: z Członek PPR, siwowłosy tow. Donrler z J:'.Z c1lem z USA''. Broniewski: „'l'roska i Pieśń' 11 
zakładu, t?~·. Szkudlarek . . omawianym .r.:11::a'.lniP_11iC'm jl'~Z<'żP _-pr~cd wykla P~ ~r. ~· który ró1VniPi; okaz~l się _.ied~3:m zj i Fuezik: „Ileportaż z pod szubienicy'•.). 

A przeciez I reszta załogi pracuJe bardzo dcm. przygotowarnc się do d~·skusJ1 1 ugrunto- na.1p1lmeJszych słuehaczv, mówił o ·~nrlkieJ ra· Z pośród wszystkich komisji szkoleniowych 
wydatnie. Tow. Owczarek Zygmunt i tow. wanie poznanego materialu po wykładach. dości z powodu możno~ci zdooywauia wiedzy które zajmowały się· stroną. organizacyjną. kur~ 

Tipel Helena osiągają. pr_awie stale 2~0 . N'~ nrocz?~!~li<'i zakm'icz<'ni:i. kursu uczcgt- marksistow~k.iej - tej pusoli każdego świar1o· s~w, ~ajwiększą. trosl_{ę 0 ~u~s. i. najlepszą. orga· 
prOC· normy; ~~w .. Lubowi~ck!i. Apolom~, mc:v _Jego i:no':1h w ~el'deczn:vch ~lowac~ o k~- mego rol!o:mk?. , mzacJą. . w)'.kazllłn się J'\.om1s3a Szkoleniowa. 
tow. tow:. ~Vodzms~i Stefan l C1eslak Mar:a r7.:dr.1.a~h. J"k.1P if,h 1m "''P~l;n „~„h · .~ ;' • 11 , DiiwmeJ u~1łowa1!0 wtł,irz>" rlrnn• ,,. !!10'1 .v przy _dzielnicy_ Górnej • Prawej, kt61'ej prze· 
tA\ ró1•.,., 1ez „pr71;~1"zh" Zcl'łhyv<!CY nagrc>d ·' ,, .. „ i.„„. '' 7· „„ ,,. 1 • ·• rn„11,1,ków - móvnł to'lr. ! 1·„11!1:· ;,,-.ni".i 1odmc7:1ry11· JP>1 tn~·. /'.·1['n~·1i, (PPR), sekre· 
we \\::.i..fl?~ ·.r ~dnict'.'.'.ie o tytuł przodownika j ski .1· _ I nit• .i1•1l1•n robotnik musiai J-S..;-mrn.] 'ię jedynrn I a rzern ·- I 011-, f;lu111iak (PPS). a aktywnym 
pracy_, · · Członkini J.>PS, tow. Kiełbilt Łucja, przodu· swoim robori·,r~'kim instynktem klasowym. członkiem - -~0.11. Darctewcki (PPS}, 
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o ary lepsze i dostępniejsze dla • o 1

11' te i z po1,f)roten1 
Manipulacj 

e· slągnięci I I ny C ntr i Te t 
Na konierencji pwsowej dla przedstawicieli I Stroczana st'forzenie branżowego aparatu bur· eo najmniej w dw6jna8ób .. Jest rzecztj. zrozumia 

plsm stołecznych i lód7ki.rh naczelny dyrektor towego. łą, że stworzenie o~oT.iuycb. hurtowni, wełnia· 
Centrali 'l'f'lkst.rlnej tow. Strorzan poinformo- Zamiast dziahljącycb. więc obecnie wielohran n.vch, bawPłnianycb. i konfekcyjnych mieć bę· 
wał zebranych. o ~zeregu nowyc„b. problemów, żowych hurtowni Centrala Tek~tylna zobowią· dzie rówuiPż zriaczny wpływ na. pogłębienie 
które w najkrót~z.~m czasie realizować zamie· zała się zorgan 1zowa~ hurtownie jedno branżo· wierlzy fac ho-w ej i powięhzenie tak potrzeb· 
rza Can~ra.la Tekstylna. we co powinno zwięksr.yć zasięg ich działania nych. nam kadr specjalistów branżowych. i 

Wyhieramy z nich najważniejsze. 11111:111111111111111111111111111m11111111111111111111111111m1111111111111111111m111111111111111111111111111111111111111111111m :11t1.n, ·11o n1~.: ·: 11m, ;1111!11:rn11111 • 
W dotychczasowe.i praktyce stwierdzono, że • 

. ~dania konsum<' nta nil' były brane dostatecz· 
nie pod uwagę. By hra ki te wyrównać, Centra· 
la Tekst~·lna nawiązała. ~d~lejszą. współpracę 
z urzem;-slem w cPlu wstrzJmania produkcji 
towarów ja.ko§riowo nieodpowiednich, nie znaj­
du.;iących odbiorców. 

NA'.BESZCIE zr.~nw A'N'O z WIĄZANIEM 
ASORTYMENTOWYM 

:Podni„si('l)ie jako~ci towarów pozwala z ko 
lei na likwidację stosoł\·Rnego dotychczas ~y­
stemu pokga.j:;icrg-o na tym. że Centrala Teks· 
tylna 11zalPżni~ła r111 bywanie artykułów łat­
wych do zbycia od innych, mniej poszukiwa· 
n;ch. 

Od 1-go sierpnia. wchodzi w życie nowy 
15ystem, dzięki którem11 oill>iorca pragnący ku· 
pici np. w.nol>y bawełniane, nie hędzie zmuszo 
n,l' do zakupu Rrtykułów rlzianych czy wełuia· 
nych. :Xo1'':V ten s.1rst<'m łąrznie z całkowitym 
pokryciem r;rnku wt>wn~trznego będzie miał du 
źy wpł;vw na normalizację stosunków goBpodar· 
ki włókienniczej. 

Jak PKS wypełnia s obowiązki 
Obywatelu Redaktorze! którym oczekiwało oprócz mnie jeszcze kil­
Wiadomo powszechnie, że Państwowa ka osób. Wreszcie zniecierpliwiony długim 

Komunikacja Samochodowa służy w całej oczekiwaniem wskoczyłem na stopień auto­
Polsce do przenoszenia się z miejsca na busu w biegu, usiłując dostać się do wnę­
miejce głównie tam, gdzie nie ma linii ko- trza. Widziałem dokładnie, że w samocho­
lejowych. dzie było jeszcze 5 wolnych miejsc. Auto za-

Tymczasem w dniu· 24 lipca br. w sobotę trzymało się i szofer przy pomocy konduk-
o godzinie 15 na przystanku PKS w Zgierzu tora wyprosił mnie z samochodu. Nr auta 
przy Ratuszu byłem świadkiem zdarzenia, brzmi: T 25323. Następne auto, którego 
które dowodzi że PKS nic sobie nie robi z numer był 25030, mimo wolnych miejsc 
pasażerów. - Pozwolę sobie przystosować również nie chciało mnie zabrać. 
do tego faktu znane przysłowie „nos dla Zapytuję, dlaczego obsługa aut PKS w 

Wyścig pracy między Ele tro;wnią lód~ 
i war zawską trwa. Jeśli c odz1 o wwpółza„ 
wodników pracy w dziale finans ' k nc 
kretnie - inkasent~w, to Elektrbwnia war• 
sza ska im „zlek!rn l pQmaqa. 

Oto, jak donosi „Życie "".arszawy", ra• 
chunki za użycie prądu zawterają „klauzu• 
lę", iż abonenci, którzy nie uiszczą opla~~ 
na ręce inkasenta, będą musieli ponos1c 
clodatkowe o? aty „manipulacyjne''. . 

Znając „patrbtyzm lokalny" łotlz•an, Je• 
sle:ómy pewni. że pomogą oni naszym in'ka­
sent<>m w wyścigu pracy - BEZ ŻADNYCH 
MANIPULACJI. 

Przeiściowe 
Wskutek prac żniwnych rolnicy nie ma!l!i 

C'Lasu na dostawę produktów rolnych, wobee 
czego ~dbiorcy i detaliści muszą sami towa­
ry sprowadzać ze wsi. I_>owyższe podajemy 
do wiadomości gospodyninm d<JmowYlI!, za• 
kłopotanym brakiem lub podwyżką cen 
masła. 

To przejściowe, obywatel i, przejśdowe! 
żniwa się skończą - przest niemy hmtow­
nikom i deła1istom płacić diety, tudzież k06Z 
ty podróży. Cena masła wróci do normy. 

nMinerałv" i : . giena 
Kioski z uzdrowisk.owymi wodami minera! 

nymi przyjęły się w L_odzi. Szkoda jedn~, 
że nie przyjęły się w kioskach płuczki z ble 
źącą wodą. c() ,,mineralne" - powinno. bJ;'Ó 
i „higienicz.ne", Łodzian1~ 1 

CEN'l' RA LA 'l'EKSTYL'N' A DOST AR CZY 
TOWARóW DO WŁAśCIWYOH REJOKóW 

Obok Centrali Tekstylnej i~tniał;v inne in· 
stytucje zajmujące się rozprowadzaniem towa· 
rów. Dot.vchczasowy s;vstem trn prowRdzil do 

tabakiery _ a nie tabakiera do nosa". ten sposób traktuje pasażerów i proszę, 
Na przystanku sprawdziłem rozkład jaz- aby dyrekcja PKS wyciągnęła z tego faktu Ze ZW ~zk MO l' ż lski8f 

dy i okazało się, że najbliższy samoehód odpowiednie konsekwencje. . Zarząd Łódzki Związku Młodzieży .Pol-
PKS będzie w Zgierzu o godzinie 16.20. Sa- Stały czytelruk skiej składa tą drogą serdeczne podzięko-
mochodem tym chciałem się utlać do wsi Tadeusz Rats.jc-Lyk. wania wszystkim instytucjom i osobom • 

• ,podróż.owania" towarów po Polsce pociąga;il}c 
za sobą wzrost kosztów . tranRportu, hamując i 
opóźniająe ich dojście do właściwego konsu· 
menta . .Tak poinformował zebranych na konfe· 
renrji prasowej ilyrektor Stroczan - Ce11trala 
'rekstylna zerwie obec11ie z dawnym systemem 
biorą.c na Riobie obowiązek rozprowadzenia 
własnym aparatem i ·wła5nymi środkami towa· 
ru do miej"ca jego przf'znacz<'uia. Przez aparat 
Centrali rrekst:lnej przepływne więc będzie ca 
la rrodukeja pr1.cnn-słu włókiennic7.ego, co w 
końrowym efrkeie w in no przynieść odbiorcy tę 
w,vgodę, że zarnia•t szuka•: towaru po rałej 
Pohce 11abyć go będzie mógł w miejscu najbliż· 
!zym. 

Białej - 8 km od Zgierza. Tymczasem I Od Redakcji: które pomogły Łódzkie~u Komitetowi Jed-
przejechały 4 samochody PKS i ani jeden Oczekuj~y w tej sprawie wyjaśnienia ze ności w przygotowamach do Kongresu 
wóz nie zatrzymał się na przystanku, na strony Dyrekcji Łódzkiego Oddziału PKS. i Zlotu. ••.•.••.•..•.••••••..•.••.•...•..••..••••• „„ .... „ .......... „ ............................. . 

Upały zwiększyły niebezpieczeństwo pożarów 
Na!haz ostrożno§ci i czujności 

0Rtatnia fala 11palów, tak przyjemna. dla cy palą ukradkiem papierosa, a jeszcze częstsze materialne, pozbawi.~nie l11rt7i pracy, a nawet 
wczasowiczów i pożyteczna dla rolnictwa, .kry· że po zakończeniu pracy nit'k~órzy robot.nicy ofiarv w ludziach. I dlnt•'C'fl sprawą hezpieczeń. 
je w sobie również poważne niebezpieczeństwa. wychodząc z pomies,,;c7.•1ni'1. fabrycznego zapala stwa ·przeciwpożarowego VI fabrykach winien 

Wzrost temperatury w znacznym stopniu jł papiero.~y .it:Szcze na sali. zają.ć się ogół robotników. a przede wszystkim 
zwiększył gro.!bę po;i;arów i to przede wszyst· 'l'rzcba pamiętać, :i•J os•atnic upały_ JHJ.yezy· świadomi robotnicy, zgrupowani w oraganiza-
kim w przemy~e. niły się do wy1mszenia odpadków i pyłfi obfi· cjach politycznych, w Lidze Kobiet i w innych PUZ,TA ZE ,.:"!POLE)[" 

Wobec zmian powyżej nakreślonych stało się 
zbyteczne a nawet nieporz~dane istnienie dru· 
giego obok Centrali Tek.-t:i-lnej pionu handlu 
hurtowego ja ki reprczentowat „Społem''. Dlit· 
tego też nastą.pifa fuzja obu tych instytucJl, 
która wpłynie doi!atnio na zaopatrzenie rynku, 
przyśpieszy ohrót towarami, i pozwoli na do· 
kładuiej~i:e nsfaleniP pof"rzeb konsumentów. 

Istnieją wprawdzie przepisy przeciwpożaro cie znajrhj:1.-·:ch ,;ię na ~l.:lt<:•il fal>rycz11ych i organizacjach społecznych, oraz R.acly Zakłado­
we, ale nie wszsycy się do nich stosują. ~ę~te że najmPJt-J8Za liieost,rr •. tuoś6 uiedopalek luh we. Jedno ·tki łamiące re~ulamin przeciwpoża­

~ą. j~szcze wyp11dki, że robotni<·y w czasie pra.· iskra spl\wo<lowae może nieol5liczal.ne ~zkody rowy, powinny być w sposób zdecydowany 

łódź potrzebuie 70 tys. litrów mleka dzien ie 
V-BRANżOWIE~"T'P. APARATU HURTOWE· 

GO - Z. G„\ D:XIE~IKl\f PALĄCYM 
Ostatnim etapem U8priiwnienia handlu włó· 

kienniczego będzie według :;łów dyrektora tow. 

Wysiłki Okręg. Spółdzielni Mleczarskiej 
Zapoi.rzebowanie Lodzi na mleko wynosi 

70 tysięcy litrów, z tego 45 tysięcy litrów 
pokrywa Okręgowa Spółdzielnia MleJ!zar-

r y ra acz c mur w. Łodzi 
Projekty wz iesie ia szeregu mon mental ych gmachów 

Pisaliśmy już o pie wszym drapaczu 
chmur, ja.ki ma powstać w naszym mieś­
cie. 

Ooocnie U<'..zyniony już został pierwszy 
krok ku realizowaniu tego przedsięwzięcia. 
25 lipca mianowicie Sąd Konkursowy wy­
brał pracę. według- pła.nów której powsta­
nie przFxła siedziba Centrali Tekstylnej. 

Będzie to gmach - wieżowiec 12 piętro­
wy, o kubaturze 60 tys. metrów sześcien­
nych .z dwoma skrzydlami czteropiętrowy­
mi. 

W nowym rf"prezentacyjnym gmachu, 
ktory stanie na rogu Sienkiewicza i Naru­
towicza, mieścić się będą wszystkie agendy 

i biura Centrali Tekstylnei. Ogólna suma 
kosztów poehłonie IJ6Dad 300 milionów zło­
tych, termin zaś rozpoczęcia prac przewidu­
je się najdalej na październik br- zakończe­
nie na rok 1950. Bliższe plany budowlane 
Centrali Tekstylnej przewidują wzniesienie 
gmachu olbrzymiej składnicy eksportowej, 
która mieścić się będzie na ulicy Fabrycznej 
o objętości 111.000 metrów sześciennych, 
wybudowanej według najnowocześniejszych 
wymogów techniki. 

Jeszcze w tym roku przy ul. Kilińskiego, 
róg Senatorskiej. staną nowoczesne garaże 
obliczone na 100 samochodów, w 49 roku 
Centrala Tekstylna rozpocznie budowę wiel 
kich hurtowni włókienniczych. (S.) 

i z k administra orów 
Istnieje pewna liczba osób, wykonywują-:ych pujące zatrudnienia: wykonywanie handlu to­

różne zawody, które nie są zgłosz')ne w urzę- warowego, działalność o charakter1;1e przemy­
dacb skarbowych i tym samym nie płacą po- słowym lub rzemieślniczym, udzielanie oprocen 
datków, narażając skarb państwa na duże stra- lowaneg') kredytu, pośrednictwo, świadczenie 

usług wykonywanych przez wolne zawody, jak 
ty. Aby temu zapohiec zgodnie z ustawą z dll'ia adwokaci, lekarze, pielęgniarki, kosmetyczki 
2 czerw-ca o obywalelskkh kom:sjach podatk')- itp. 
wych i lustratorach społecznych, właściciele Qb')wiązek zawiadomienia nie istnieje, gdy 
(administratorzy) budynków w miastach oraai fakt wykonywania działalności przez najemcę 
zarządy gmin wiejskich obowiązane są zawia- lolk.alu lub mieszkańca gminy wynika z wyka­
damiać właściwe terytoria.Jne urzędy stkarb')we zów, składanych przez lokatora głównego coro­
o konkretnych faktach wykonywania świad- cznie. 
czeń, będących przedmiotem podatku obroto- Ni_e wypełnienie obowi~ku zawiadomienia 
wego. · p')dlega karze pieniężnej porządkowo do 30 
Obowiązk')Wi meldowania podlegają nastę- tyll. złotych. 

~~~--~--~~~~~~.._~~-~----~~~~--~----~~ 

:NJE1IDANA KRADZIEŻ TRAGICZNY 'SKOK 
Za kradzież 12.5'l0 złotych w hotelu „Savoy" Na Rzgowskiej przy posesji Nr 73 wydarzył 

zatrzymano Wandę :Kucharczyk, bez stałego się na~tępują<'y wypadek: do tramwaju linii 
. miejsca zamiesi.kania. . 4 - 3 na tyluy pomost w wagonie silnikowym 

Wydział śledi;zy w Łodzi prowadzi docho· usiłował wskoczyć W1terek Mieczysław, lat 30, 
dzenie przeciwko dwum sprawcom kradzieży 
materiału. ubraniowego, Fkradzionego dn. 11.7 zamieszkały w Łod11i, Szara 16. Skok był tak 
br. około godz. 14-ej na dworcu Łódź-KRli· nieszczęśliwy, że Wit~rek dostał s~ę. p?d pierw­
ska. nieznajomemu pa•~żerowi. Pokrzywdzo· szą, pl"Zyczepkę iloo; H ~~ bard,.;o c1ęzk1ch 11szl<'o 
na. osoba może zęfof'i.ć się po odbiór do W;-dna · dzeń ciała. Przewiezinno go do E.<;pitflla ·,,... Ja· 
lu &ledezego Komendy .hl;~, II!ieazczą.~ego się l na w Łodzi. Lekarz szpitaln:; stwierdzil1 żs po· 

_przy u.1„ Ja.~ 2L vokój 17L ,, ·~ . szkodowany był w eta.nie nietne~ 

ska. By polepszyć warunki sanitarne, od 2 
sierpnia będzie wypuszczone na rynek mle­
ko butelkowane. Okręgowa Spółdzielnia 
Mleczarska zajmuje się zbieraniem i rozpro 
wadzaniem mleka. Rozporządza ona 28 
punktami - zlewniami, gdzie zrzeszonych 
jest 4 tysiące dostawców. Największą bo­
lączką jest brak punktów rozprzedaży na 
mieście. W 95 procentach zajmują Się tym 
sklepy PSS, które będą otwierane o godz. 
6 rano, by w miarę możności mleko było 
jak najświeższe. Największą trudność spra­
wia niedziela, gdy sklepy łódzkie są zam­
knięte i mleko trzeba przerabfać i hn.1ser­
wować. Wkrótce wypuszczona zostanie na 
rynek 10 procentowa śmietanka pasteryzo­
wana tzw. kawowa oraz wzmacniający i o­
rzeźwiający kefir, którego cena będzie rów­
nać się cenie lemoniady 

W PZPB Nr 1 w tkalni na 12 krosnach 
wyróżniły się Józefa Seweryniak (121.9 
proc.), Maria Pyziak (116.3 proc.) i Maria 
Switoń (115.4 pre><..). Jan Sitnik osiągnął 
115 proc. Na „s.zóstkach" pierwsze miejsce 
zajął Stefan Pałczyński (139.6 proc.) Flo­
rentyna Wierszeń uzyskała 136.5 proc„ 
Helena Bogus 134.1 proc„ Anna Ramus 133.6 
proc. Irena Nowak t11.5 proc. Na „czwór­
kach" wyróżniła się Józefa Jóźwiak (163.6 
proc.). W przędzalni wysunęła się na czoło 
Bronisława Świtoniak (168.7 proc.). Drugie 
miejsce zajął Jó.zef Wachecki (160.3 proc.). 
Ksawera Klimczak osiągnęła 159.3 pro::. 

W l1ZPB Nr 2 w przędzalni (6 stron) 
uzyskała Janina Mucha 131 proc., a Maria 
Stelmaszczyk 130 ·proc. Regina Kostrzewa 
(4 strony) osiągnęła 143.7 proc. Genowefa 
Pawlak 131 proc„ Stanislawa Włodawska 
130 proc„ a Kaznniera Sygulska 152.9 proc. 
W tkalni na „szóslka-:h'' pierws11:e miejsce 
zajął Bronisław Ciuła (160.1 proc.). Maria 
Skabiak uzyskała. 158.5 proc„ a lrena Drze­
wiecka 155.6 proc. Na „czwórkach" odzna­
czył się Kazimierz Baraniecki (152.1 proc.i. 

W PZPB Nr 3 w tkalni (4 krosna) osiąg­

nęła Genowefa Zwolińska 187 proc„ a Ja­
dwiga Lubiatowska 168 pro::. We współza­
wodnictwie rzespołowym wyróżniły się ze­
społy ma,1strów Sobczyńskiego (157 proc.), 
Banaszczyka (125 proc.), Marcinkowskiego 
(117 proc.), Niedbały (115.8 proc.) i Zalasy 
(115.1 pro-:.). Tkalnia „A" (115.8 proc.), wy 
przedzHa tkalnię „B"' (101.3 proc.). 

W PZPB Nr 4 w przędzalni odznaczyli 
się Stanisław Zabiełowi<:E (163.6 proc.), Jó-

1 
zefo Siędo (1f.\3.2 prC'<'.) i Maria c::;„i-."'Zv.k 
(159.'i p•Clc.). 

W PZPB Nr 6 w tkalni na „szóstk.cicll" 
„ wyrożniłJ: sie Józefa Ciłoao'nska fll.63.t 

przywoływane do porządku ,a jeśli zajdzie tego 
potrzeba, przykładnie karane. · 

Przy sposobności warto podkrrślić. że rów· 
nież dyrekcje wielu fa bry Ę nie stosu.ją. się d() 
tych przepi:o:6w. Strychy często są. zawalone ru­
pieciami, a w maga.zynac!i pelno kurzu baweł­
nianego i odj)!ldków, których nikt nie odbiera. 
}fagazynv te ~ą faktycznie zbiornika.mi mate· 
riałów latwopalnych. 

Sprawa. bezwzględnego oczy:<zczenia stry· 
chów oraz zabezpieczenia ning-azyn6w i budyn· 
ków fabrycznych przeciwko niebezpieczeństwu 

o~nia to bardzo ważne zagadnienie, które musi 
być nlttychmiast rozwią~ane przez admini~tra­
eje fabryczne i Rady Zakładowe. Wgląd w te 
sprawy powinny mieć również czynniki nad· 
rzędne: dyrekcje branżowe itp. 

Nie należy też zapondnać o utrzymywaniu 
w stanie struej gotowolici :<prz~tu przeciwpoża 
rowego: węży, hydrantów, gaśnic itp. 

Osoby, którym poruczono ::prawy bezpiec~eń 
stwa przeciwpożarowego muszą pamiętać, że 
w wypa<lku pożaru one przede wszystkim pono­
sić b dą odpowiedzialność za skutki lek om śl 
ności czy niedbalstwa. 

proc.) i Janina Sz~zepaniak (162.6 proc.). [ 
Emilia Janiszewska uzyskała 172.1 proc. 
a Stanisława Banasiak 163.5 proc. W prz:ę-'. 
dzalni {750 wrzec.) odznaczyły się Tere5a 
Białkowska (143.9 proc. i Janina Zienkow-. 
ska (142 proc.). 

W PZPB Nr 7 w przędzal1li (780 wrzec.) 
Kornelia Nowak uzyskała 153.7 proc„ a 
Helena Wilczak 150.4 pro::. W tkalni na 
„czwórkach" wyróżniły się Bronisława Gę­
bowska (166.9 proc.) i Antonina Bejka 
(165.2 proc.). 

W PZPił Nr 8 w przędzalni (920 wrzec.) 
osiągnęła _Ai:iJlcla Majewska 163 proc„ a 
Helena W;śulewska 158 proc. W tkalni na 
„s·zóstkach" odznaczyły się Helena Lewan­
dowska (190 proc.) i Bolesława Stolenwerk 
(175 proc.). · 

W PZPB Nr g w t'....dlni na „szóslkach" 
pierwsze miejsca zajęli Stanisław Kub k 
(162.3 proc.) i Józef Zakrzewski (160 5 
proc.). Feliksa Pakulska osiągnęła 153.7 
p~oc„ Leokadia Jodłowska 155 proc„ a Sa­
bina Kowalska 153.6 proc. \V przędzalni 
wyróżniły się Władysława Maciejak (944 
wrzec.) - 144.9 proc) i Janina Pietrzak 
(750 wrzec .. - 151.8 proc.). 

w. PZPB Nr 14 w tkalni odrznaczyła się 
Stantsława Krawczyk (6 krosien - 141 
proc.). W przędzalni Leokadia Strumiłło 
(750 wrzec.) osiągnęła H3.2 proc. 
. W PZPB Nr ,rn w przędzalni wyróżniły 

się Zofia Doryn (960 wrzec. - 152.5 proc.). 
Helena Kaczmai:ek (704 wrze<:.) -0siągnęła 
167.5 proc„ Zofia Kisiel 172.6 proc:. 

W PZP11 Nr 22 w przędzalni (888 wri:ec.) 
a~:znaczyły sir; Hclen11 Wlilzło i Maria Par-u 
tyka (po 172.4 proc.). Ma1ta N"agiec:ka i 
Francis.z.ka Majda {6.$ :wtZ'4:.l Q5iąanęly po I 
1&9:7 'J'J.l!OC. • . 



GLOS KUTNOWSKI 

Krónika m. utna Życie kulturaln w 

KOMU WINSZUJEMY 
.:"łedztela. 1 sierpnia 1948 r. 
Duś: Piotra 

WAŻNIEJSZE TELEFONY 

Pow. Kom. M. O. - 22 
l'vfiejski Posterunek M. O. - 33 
Starostwo Powiatowe - 31 

ow. Zakł. Ubezp. Wzajemn, ul. 'Na­
rutowicza nr 20 · - tel. 108 

Urząd Zdrowia - 91 
Komunalna Kasa Oszc~dnoścl 43 

Polski Czerwony Krzyż (PCK) :- 89 

Szpital Powiatowy - 20 
Ubezpieczalnia Społeczna - 34 
Apteka „Pod Orłem" - 106 
Apteka Sukc. H. Walenta - 52 
Pogotow1e Sanitarne PCK - 90 
Prezydium Pow. Rady Narod. - 102 

ieśc„ _z kraju 
\VYDOBYCIE NOViiTCH WRAKóW 

W Stoczni G<\)'ńskiej przy 6000-to­
'nowym doku pływającym wciągnięto 
zatopiony w czasie wojny wrak torpe­
dawca, leżący na 13-metrowej głębo­
kości. 

Zadanie wymagało wielkiego wkła­

·du pracy, która odbywała się pod wo­
dą i ostrożności, gdyż torpedowiec po­
siadał ładunek min takrzowych i amu-
niej i. 

· Gdy wstąpiłem do jedynej w całym Kon- cą odpowiedź: „żadnych książek tu u nas 
stantynowie księgarni i zapytałem jaka nikt prawie nigdy nie kupuje, a nawet nie 
książka cieszy się największym popytem i pyta o książki. Leżą sobie spokojnie na 
popularnością wśród miejscowej ludności, półkach i myślimy poważnie o likwidacji 
- u~yszałem niezbyt wesołą i pocieszają- placówki - odpowiedziano mi na moje py-

Ostrożnie podczas· ka.pieli I 
W związku z okresem upalnego lata i 5. Czas przebywania w wodzie zależy od 

r:lepi 1epartą chęcią licznych rzesz z-.volen- temperatury wody, powietrza, wieku i zdro 
n~ków wody zażycia rozkoszy kąpieli ! ply- wia pływających. Początkujący powinni 
wania na wodach otwartych ora.,<1 wobec przebywać w wodzie niedłużej niż 10-20 
U ·"SĆ Ec.,.11ych, nieszczę~liwych WY'J ldków minut. Czas przebywania w wodzie należy 
t:Ł0nięc ia szeregu osób na na ;.:yn1 ter1mie stopniowo przedłużać. · 
J1Gd.1jc 11y ,1 icJ, '.d!Lr _n~i:i,1~.J 1 ej podsta- 6. z chwilą pojawienia się dreszczy, „gę-
wowych wskazowek h1g1emcznych dla pły- si· · sk' k'" s· , · otó ło 
wa.iących. eJ or:1 , z 1ruen~a warg'. -~awr w g -

ścisłe przestrzeganie ich przyczyni się wy, nalezy natychmiast wyJsc z wody. 
niewątpliwie do zmniejszenia ilości wypad- 7. Po zakończeniu pływania, zwhszcza 
ków w czasie kąpieli. w dnie chłodne, należv wytrzeć się do su-

. 1. Nie pływać przy objawach choroby, cha, ubrać .się i .ro~grzać się marszem lub 
silnego zmeczenia lub złego samopoczucia. nawet lekkim biegiem. 

2. Nie pływać z ~łnym żołądkiem. Po 8. Ze względu na_ to, że pływanie najczę-
obfitszym posiłku przeczekać 1,5 - 2 go- ściej łączy się z kąpielą słoneczną, należy 
d~iny, zanim wejdzie się do wody. zachować ostrożność w nasłonecznianiu 
. 3. W basenach sztucznych, tak letnich się, celem uniknięcia oparzenia skóry, jak 
.iak i zimowych, przed wejściem i po wyj- również unikać wchodzenia do wody po sil­
ściu z wody wymyć dokładnie ciało pod na- nym nagrzaniu się. aby uchronić się przed 
tryskiem. zaziebieniem lub zasłabnięciem w wodzie, 

4. Po większvm wysilku będąc rozgrza· co dotyczy szczególnie t.vc;h osób, które 
nym lub spoconym, nie wchodzić od razu cierpią. na jakąkolwiek niedomogę serca. 
do wody, lecz dopiero po krótkim odpo- 9. Przed rozpoczęciem nauki pływania 
czynku. najlepiej zasięv,nąć rady lekarza. 

_'Pomóżmy trojaczkom -z Woli Makowskiej 
W gminie Skierniewice we wsi Wola Ma- lat, tylko ich blade twarzyczki mówią o 

kawska mieszka rodzina Majów. Majowie ,„·arunkach w jakich żyją. Chłopcy kocha­
są bardzo biedni. Chory ojciec ma obiecaną J'ą· się bardzo. w tym roku maJ·ą iść do 
pracę na kolei, ale narazie nic nie zarabia 
ze względu na swój stan zdrowia. Majowie szkoły, lecz nie mają butów i ubranek, a ro· 
są rodzicami trojaczków: „trzech budry- dzice nie mogą im nic sprawić. 

Istniejące na terenie Skierniewic od nie­
dawna ChPTD nie dysponuje odpowiednimi 
funduszami, nie jest w stanie przyjść ze sta 
łą pomocą dzieciom. 

Wobec tego ChTPD zwraca się za pośred 
nictwem naszej Redakcji z gorącą prośbą 
do społeczeństwa aby przyszło z pomocą 

trojaczkom. 

Wierzymy, że mieszkańcy Skierniewic i 
powiatu odpowiedzą na ten apel i otacza 
stałą i troskliwą opieką chłopców z WC>lł 

sów", ale matka z trudem tylko zarabia na I Makowskiej. Spełnią w ten sposób swój 
ich utrzymanie. Mimo to trojaczki obowiązek obywatelski· ('.C. Szew.) 
chowają się zdrowo przez przeciąg już 7 

tanie, a po sekundzie dodano-na pociesze· 
nie: - „idą jedynie jako tako, podręczniki 
szkolne i to dopiero w sezonie. 
•Nie mniej charakterystyczną odpowiedt 
usłyszałem w kios).m gazetowym, I 

Okazało się, że największą popu· 
larnością cieszy się prasa sportowa, czyta 
ją niemal cała miejscowa młodzież, inne 
zaś pisma i gazety mają dość znikomy zbyt. 

Oczywiście, 'te odpowiedzi księgarza i Ka­
zeciarzy nie posiadają poważniejszego zt«i.­
czenia i na ich podstawie nie wolno wycią­
gać zbyt pochopnych wniosków. Ludność 
konstantynowska przecież może zaopatry­
wać się w książki i gazety w pobliskiej Lo· 
dzi, może prenumerować pisma. Tym nie 
mniej, fakty te nabieraj& swoistej wymo· 
\vy na ogólnym ile życia kulturalnego mia­
sta. 

Tutejsze zakłady pracy (mamy na myśli 
uruchomione już zakłady włókiennicze) nie 
posiadają własnych świetlic. Istnieje tyl­
ko świetlica przy Związkach Zawodowych 
wspólna dla wszystkich robotników kon· 
stantynowskich. PrzejaWia ona dość oży· 
wioną działalność: zorganizowano chór, w 
ciągu ostatnich 2-ch miesięcy wvstaw1ono 
trzy sztuki. Ale czy to nie za mało dla prz.ę 
szło 1.200 robotników. zatrudnionych jedy· 
nie w przemyśle państwowym. nie licząc 
prywatnego sektora? I czy to nie wywiera 
swego wpływu na wyraźny brak zaintere­
sowania książką i słowem drukowanym, 
okazywany przez robotniczą ludność? 
· W mieście istnieje jedna licząca około 
700 tomów biblioteka miejska. Frekwe11cja 
jest niezła, ale 700 tomów na 6 tysięcy lud­
ności przy braku innych bibliotek - to tet 
nie za wiele. 

$wietlica Związków Zawodowych mieści 
się czasowo w lokaln biblioteki miejskiej i 
z tego tytułu korzysta z jej książek, bo 
własnej biblioteki na razie nie posiada. 

Miasto posiada jedno kino i dwie sale te­
atralne. Sale ie nie są należycie wykorzy· 
stywane, gdyż do Konstantynowa zjeżdża· 
ją najwyżej zespoły rewiowe, nigdy zaś po­
ważniejszy teatr. Nie wątpimy, że ludność 
naszego miasta stancfwiłaby bardzo wdzięcz 
ną publiczność dobrego teatru ob.iazdow"'· 
go. Sprawą tą powinny zająć się odpowied-
nie czynniki. (Pow.) 

Młodzież rzem eślłlicza 
na wczasach 
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Związek Izb Rzemieślniczych zorganizo· 
wał w Muszynie ttw.:usowy dom wypoczyn 
kowy, czynny przez cały rok dla uczniow 
rzemieślniczych szkól zawodowych. llodo· 
ciani wczasowicze zajmują komfortowy 
pensjonat. „Mimoza" oraz sąsiednią willę, 
gdzie spędzają wol11y czas pod fachową 
opieką i w bardzo dobrych warunkach. 

StaroslW{) w Skierniewicach 

„Jedz:e pan do· Skierniewic? To miasto eme­
rytów - Tymi slO'Nami powitał rnn'e mój to­
warzysz podróży, kiedy wsiadatem w Kolusz 

To nie zamek - ro przetwórnia. owoców 
S.G.G.W. 

w Skierniewicach 
kach do pociągu zdążającego w kierun;cu 
Skierniewic. 

Skierniewice mimo, że mają opinię siedziby 

emerytów, nie robią wrażenia ospałego mia­
sta. Może dlatego właśnie, że są dużą stacją 

węzłową z warsztatami reperacyjnymi Iokomo 
tyw, leżącą na linii kolejowej Łódż - War­
szawa. Ten łatwy dojazd do dwóch najwiąK­

szych miast Polski sprawia, że wielu spośrjd 
18 tysięcy mieszkańców pracuje w Lodzi i w 

Warszawie w charakterze urzędników. dojeż-

.. ' ~· vV najbliższym czasie zostanie na terenie 
domu wypoczynkowego uruchomiona spół­
dzielnia pracy z zakresu wikliniarstwa i 
tkactwa, gdzie młodzież nauczy się prak­
tycznych zajęć. 

Ostatni turnus. liczący 96 osób oho.iga 
płci. stanowiła młodzież Zawodowe.i Szko· 
ły Rzemieślniczej w Krakowie. 

Kronika mili~yjna 
dżając codziennie ze Skierriiewic do wymienio HANDLOWAL PRZE111YCANĄ 
nych punktów pracy. 

Ale Skierniewice to nietylko miasto .irzę:.lni SKóRĄ 

ków, to także miasto kolejarzy i wojska. Oko Na stacji !·olejowej w Kutnie funk· 
ło '.!5 procent m:e~zkal'lrów miasta i okolic pra cjonariusze Milicji Obywatelskiej zau-
cuje jak to się mówi ,,na kolei". Tradycja ta ważyli mlodziei1ca, który wyskoczył z 
pozostała jesLc.ze z dawnych czasów zabvrów, pociągu tranzytowego i skierował się 
kiedy to Rosja carska w obawie przed ru- ku wyjściu na miasto. 
chem rewolucyjnym robotników nie oopu~zcz'" MilicJ'anci zatrzymali go i znaleźli 

· Ratusz 
la dl' rozbudowy przemysłu- n'> terenie IDlasta. przy nim pięć kilo twardej skóry po~ 
Większość więc mieszkańców szukała zaję· prawie skierniewiczanin uważa za swój obowi:i chodzącej z prze~ytu. Zatrzymru:yin 
cia w kolejnictwie. zek hodować te pożyteczne z~ierzątka i paść okazał się 18-lelm Przybysz ~far1an, 

Brak przemysłu - poza jednym browarem je na miejski1:h trawnikach względnie w parku.

1 

za,....;"szkały w Kutnie przy ulicy Krzy­
slynnym z doskonałego piwa, huty szklanej, fa gdzie też kozy zniszczyły całkowicie podszy- WeJ7 
bryki dykty i cegielni, powoduje, że budżet cie. Obecnie mieszkańcy zrozumieli potrzebę · • 
miasta jest stale deficytowy. Przedwojen'le do parku i czując szacunek dla włożonej w jego Spraw9 przekazano ao Inspektoratu 
chody Zarządu Miejskie_go z 40 hektarów lasu ~trzymanie p_racy nie korzystają z trawników Ochrony Skarbowej. 
zm:-1lały a to dlalego, ze lasy zdewastowane Jako e: pastwisk. 
przez okupanta obecnie tr.zebd zalesić. Tl'J też j Miasto odczm\ra brak dostatecznej ilości mie 
Zarząd Miejski cierpi ustawici:nie na brak hm szkań L.. wody. 
duszów, a mia~to _wola s,tale o. inwes~yĄje. l!li '."lieszkai'.tcr czerpali a.oty\;hc;'as wod1: 7e stu 
ce. p_roszą ? zhkw1dowc:.n•e J:coc1ch łbow! ,chJ- ?zie°: publicznych lub korzystali z wody, r~zwo 
dn1.k~ wola.Ją o _za1a1an1e dziur, domy uzy,1::cz- zone1 staF1modnym beczkowozem napPln:aJą­
nos::1 pubhczne.i I! remont, a cale miasto - cym dźwiękiem dzwonka całp miasto. · Obec· 
o czystość i .wyglą~ prawdziw_ie e~tetyczny. Za 'nie sprawę tę rozwiążą przypus1czalnie hy­
rząd M ejsk1 st?pmowo rozw~ą~uJe len pro- dranty i wodociąg, na którego budoi-vę pr7.ezna 
blem zadrzew1a1ąc w roku b1eząĄym pierwsz~ czyła Rada Powiatowa 4 i pól mil1oana zło­
ulice i zakładając kwietniki. Pr~ystąptono ~ez tych. • 
do. uporządkowan~a _dzi~iego park~ z ri1:adk1m1 Wydaje s!ę, że Rada Powiatowa złożona po 
ol(azami _starych . .Jes1onow, nad kto~ym r?zto- nowych wyborach z fachowców będzie inten· 
czyło opiekę Musterstwo Kultury 1 Sztuki. sywnie1 pracować i ppmyślnie rozwiąże wiele 

t • Przez pewien czas plagą Skierniewi<: były skierniewickich spraw. 
kozy, od których roiło się cale miasto. Kaidy T. Szewera. 

Czytajcie i rozpow$zechniajcie „Głos" 

NIE WOLNO JEZDZló 
CHODNIKlEM 

Ob. Piotrnwsk1 Jan, zamieszkały w 
Kutnie, St.ary Rynek :15, jechg,ł 'vozem 
chodnikami ulic, uważając widocznie, 
że bruk kutnowsl·i nie nadaje się do 
jazdy. Z tego błędu wyprowadził op. 
PiotrowskiPggo milicjant, E->pisując 
rp.u odpowiedni protokół. 

WYDA WCA1 Wo}ew. Komitet PPll w t.odzl. Kom li et Redaltcyin1. Re<L l Adm. t..ódt., Piotrkowska 86. Telefony1 Redaktor Naa. 21&-14. Sekretariat 254 ·21. Red. nocna 172-31. 
"'hl•ł ""''""2efu al. P1otrltowslLa ~ teł. 111~0. Koato PKO Vll-150.S. Zakł. Grai. a...s. W • ....P1au", M..W.tracja Il.la pnyjrauj1 Odpow ledzialnoki ia termlno,.... d.ru.k oałond. 
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„ TEATRY 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Z powodu remontu w miesiącu lipcu te-
atr nieczynny. • 

'TEATR POWSZECHNY 
Teatr w miesiącu lipcu nieczynn). - .OLYMPiADA ! 

Teatr „BAGATELA'' Piotrkowska 94. I 
· Dziś i codziennie o godz. 20-ej konłec 

przedst. 22-ga znakomita komedia Ludw:ka 
Verneuill'a pt. No ustach Polaków by/ jeden okrzyk„. 

„MUSISZ BYC MOJĄ" 
Kasa czynna przez cały dz ; eń: tel. 272-70. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ. „LUTNIA" 
Piotrkowslta ~43 

Dziś l codz. o godz~ 19,15 „ROSE-MARIE' 
romantyczna operetka w 7 obrazach - • 
Otto He1 bacha. Ud.Zlał blerze 60 osób. - Ch61 
- Balet - Orkiestra. Bilety wcześniej do na­
oyc1a w Spółdz1eln1 Artystów - Plastyltów -
Piotrkowska 102, a od goda-: 17-ej w kasie 
teatru. W niedzielę ltasa teatru czynna od 
ło<IZ. 11. 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁN IERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 

Iniś o godz. 19,15 sztuka Maxwell Anderso­
na „JOANNA Z LOT ARYNGll" z lreną E•chle 
równą w roli tytul0we1. Utiział biorą: Stal'l­
slaw Bugajski. Stanisław Daczyńsk1, Jerzy Du 
szyńs!ti, Hal;na Głuszkównii Czesław Guzek, 
Wanda Jakub1ńska, Jan11sz Ja;oń, Mkhal Me­
lina, Adam Mikołajewski, f ddeusz Schmidt, 
Ewa Szumańska i Ludwik Tatarski. 
Reżyseria Erwina Axera, kompo'Zyc1a pla­

styczna Otto Axera. 
· Kasa czynna od 12-ej, tel. 123-02. 

LETl'\j"'I TEATR ,,OSA" 
Zacl1odnia 43, tel. 1-10-09 

19.30 punkt. Komedia muzyczna R. Be­
nackiego · pt. „Rozkoszna dziewczyna". 

H. Makowska w roli tytułowej oraz 
B. Halmirska, St. Piasecka, W. Brzeziński, 
M. Dąbrowski, Wł. Kwaskowski, T. Wo· 

· łowski, L. Sadurski i inni. 
Reżyser: T. Wołowski. - Orkiestra pod 

batutą Z. Wiehkra. - Dekoracje: J. Galew­
ski. - Tańce L. Sadurski. - N owa wysta­
\"a. - JIIC'dne stroje. 

/KIN A 
ADRIA - ,,Gasną.cy •Płomień" 

godz. 18, 20.30: w niedz. 15.30. 
BALTYK - „DraKonwyck" 

godz. 16, 18.30, 21; w niedz. 13.30. 
BAJKA - „Rosanna siedmiu księżyców" 

godz. 17.30, 20, w niedz. 15. 
GDYN1A - Kino rneczynne - na czas re­

montu Program Ak. ualności pr.ze11.1es1ono 
do kina •. Hel''. . 

HEL - „Program aktualn_ości krajowych 
i zagranicznych Nr 23" 
godz. 11, 12, 13. 14, >"' niedz. 11, 12. 

HEL (dla młodzieży)-,.Nicholas Nocleby'' 
godz. 15.30. 18. 20.30, w niedz. 13. 

MUZA - „Bitwa o szyny" 
godz. 18, 20, w niedz. 14. 

POLONIA - „W pogoni za mężem" 
godz. 16, 18.30. 21, w niedz. 13.30. 

PRZEDWIOśNIE -„r.osp.oda świąteczna" 
godz. 18, 20, w niedz. 16. 

ROBOTNIK - „800-lecie Moskwy" 
dodatek: Przegląd Sportowv Nr 8 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15. 

• 
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Jak Francuzka Mazeas sprzątnęła Polce 
sprzed · nosa bronzowy medal w Londynie 

Ll)NDYN (obsł. wł.). Bokserzy są dobrej myśli czując się do­
Zawodnicy polscy mają, mimo tropikal- brze i dobrze utrzymują wagę. Kajakowcy 

n"~D upah, doskonałe samopoczucie. Kon- narzekają na wielką odległość od miejsca 
tuzje {;iern!t:v i Nowakowej okazały się treningu. Wszyscy zawodnicy polscy byli 
niezbyt groźne i oboje będą startować . Ło· obecni na rzutach dyskiem pań i dopingo­
mowski w dalszym ciągu utrzymuje dosko- wali Wajsównę. W pierwszej kolejce Waj­
nałą formę i oczekuje się nowego rekordu sówna miała rzut ok. 39 m. Klasa zawodni­
Polski w rzt:cie kulą. Adamczyk bardzo czek była wyrównana i żadna nie zdołała 
dobrze wypada w skokach. poprawił rów- przekroczyć początkowo' 40 m. Renomowa­
nież na treningach rzuty. Gierutto trenuje nym Austriaczkom nie wychodziły z począt 
lekko, obawiając się wznowienia konttl7.ji. ku rzuty z powodu dużego zdener wowania. 
Szermierze owacyjnie powitali swojego tre- W drugiej kolejce rzutów Wajsówna uzy­
nera Kevey'a, który zaraz po przybyciu do skała nonad 39 m i była na drugim miejscu 
wioski olimptjskiej poprowadził trening. po Włoszce Cordiale, która miała rzut 
Przybycie jego doskonale wpłynęło na sa- 40,05 m. W trzeciej kolejce na czoło wy­
mopoczucie szermierzy. Pewne kłopoty z szła Francuzka Ostermayer, a Wajsównę, 
treningiem ma Nawrocka, która mieszk'l która miała rzut ponownie nonad 39 m wy­
razem z Wajsówmt, Nowakową. i Sinorac· pr7Pdza jeszcze Francuzka Mazeas. · 
l;:ą . w znacznej odległości od miejsca tre- \ Wbrew przewidYWaniom st~dion oliml)ij­
ningów. ski wypełniło w pierwszym dniu zawodów 

Olimpiada jeszcze lrwa 
• ale r u' 111v h" ż myś'et o hrzys ·1 ac~ Ba kań >lrn -Śrtr'ko 'IGeU 01e ;skic~ 

Polski Zwi:;tzl'k Lrkkoatlt'.'tyczny organizuje I 
w cza~ie od J - 31 sic1:pnia w Ol~zt~·nie obóz 
PTZ.vgotowawr7.:V dla zawoiłnikńw przed Igrz;v­
skami Bałkań~ko-środlrnwo-Europ<'jAkimi , któ· 
re orlbęd~ aię we wrześniu. Ponadto przcszko­
lrni brd~ zawodnir;v zaawan~owan.i do stopnia 
przodown i kńw lek ki ej atlet.v ki. 

N a ohóz. zoRtali powoła.ni: 
Z Orlańska - łlfaeh; Nowak, Korban, Ku· 

bera, Krzyżanowski . Świniarski; Kielas, Bo-
ni ee ki. f,omowaki, F'ro~t. , 

z f,oćlzi: Pawłowski, Po.korow~ki, Owczarek, 
Dyrhto (Pahanire), Sosnowski, PrywPT. 

• Z Krakowa: Wirleł, ·uręgiPwi<'z, Niemczyk, 
Widerski, Rerafini. KwapiPJi, Puzio, Boczar; 

z Lnhli11a - Piotrowgki, 
z Po:wania - Rutko~aki, .Tar1~·1iski. 8kał­

bania, Półtorak, .Mroż0wski. TioffmRn, Staw· 
czyk, Paprocki. Dnnowski, 1\irkz<'wski; 

z Byrlg-o~zr·zv: Dnnf'fki, J\fa•łow~ki, Grzan­
ka, Osirki. Ri('miatkow~ki, Wehiht>rg; 

z Włocla"Wka: Dzwonkowski, Twardowski; 
z 'l'o~nnia: Ro hec ki, Hąsowski; 
z Olszt.vna: Rutkowski, Morszyn; 
ze ślą~ka : g„„nrlzielorz, 8zymoszel!::, Pra~"ki, 

CzeRzyk, Drja, Wali.t~ek, Kocot, Kiszk11., Ko­
zubek. Majcherc7-'·k, Mueh:·. Kozioł; 

z Wroc.ławia: Xowa"k, Adamczyk, :i\fałeclci; 
z Warszawy - Miro1'ski, <Tbmezyk. Zwo­

liń~ki, TwardowRki, K•1berski, Lip~ki, Jucy·sta, 
Statkiewicz, BorkowKki, Gien1tto, Kowalski J, 
Star~· hrat. Dębowski; 

ze SzczPrina ·- Buhl; 
Na kierownikR wy-szkoleniowt>go i trenem, 

wvznaezon.v zoi<tał ob . . Moroń~z;-k Antoni, na 
inRtrnktora Paliiś z ..... Jtlllllllt. 

Przeil znkoó<'zPnfrm oboT.U P.Z.L.A. orga­
llizuje w dn1giej pnłowie sierpnia eliminacje 
dla u~t~lrnia Jekkoatlet;vcznPj reprt>ze11tarji 
I'ol~ki na 1 gr7.Y~k~ Bnłlrnńl-kiP. Po 11~talPniu 

reprezentl\eji, iaworlnir·~· przrjćlą wspólny tre· 
11ing dQ końca trwaniR obozu. 

Lennard Strand (Szwecja), zdobywca brązo­
wego medalu w biegu na 10.000 metrów. 

ponad 60 tys. widzów. Ogonki przed kas!?-­
mi biletów abonament<twanvcb wskazuJą 
na zwiększone zainteresowanie igrzyskami. 

W wielu wypadkach organizatorzy nie 
stanęli na wysokości zadania· Program po­
szczególnych imprez nie został utrzymanr. 
Konkurencje lekkoatletyczne po południu 
rozpoczęto z przeszło półgodzinnym opóź­
nieniem . Poszczególne konkurencje prze­
ciągały się, ró\vnież wydrukowany przez or­
ganizatorów program zawiera wiele błę­
dów. 

W przedbiegach na 100 m najlepiej wy­
padli. murzyni: La Beach (Panama), Dil-
1;.ird <USA) oraz Pelton (URA). 

Tabel.ka na jlepszych wyn·ków 
lekkoatletycznych do chwili otw arcia X IV Igrzysk Olimpijskich w Londynie 

100 m.: 1) Dillard (U8A) - 10.3 sek. 800 m.: I) Harris (:Y. ZPlanilia) - 1:49,4 
2) Lawler (l'fl.-\) - 10,3; il) TreYlar (Au- 2) Fultcn (URA) - 1:49,5 3) Hansenne 
stralia \ - 10 3 sek. (Fran<'.ia) - J :4!l.8 

2~0 m : i) Patton (Ui=\A) - 20,4 sek. J.'JOOm. 1) St r:rnd (8zwerja) - 3 :43, 2) 
ROMA - „Moja sio<itra Eileen". 

godz. 18, 20, w niedz. 16 
REKORD - „Błyskawica" 

godz. 18.30 20.30, w niedz. 16.30. 
STYLOWY - Melodia Serc" 

2) Mar Ken]Py (Jamajka) - 20,4; 3) La Eriksson (Sz"\'\"rr,ia) - 3:44,4; 3) Bergh-wist 
Bt:>a ch (l'.SA) - 20,i; 4) DaYis ("C"SA) - (SzwPr,ja) - 3:!6,G; -!) Hansenne (Francja) 

Dotychezasowi zdobywey 
złotych mod:il1 

ZDOBYWCY ZŁOTYCH MEDALI 

godz. 16, 18.30, 21, w niedz. 13.30. 
SWIT - „Zagubione dni" 

godz. 18, 20.30, w niedz. 15.30. 
TĘCZA - „Wakacje" 

20,fl srkundv. - :!:48. 
400 m.: 

0

1) :Mar Ken1e:v :.Tama.ika) - .+ri,2 5 OOO m: 1) Zatop<>k (C'8R) - 14:01\.2 
~ck 2) Hnlrn (C~A j - 4.fi,i sek. 3) Wachfner 1 2)Rrino (Fi11lanrl \ - 14:1'1.4 ::l) !\ybE'tg (Szw) 
(rRA) - 4i.4 11 ek11ndy. H:2l,11; 4 ) PPl'l\P]~p (Fin) - 14.2.'i.6 

to.OOO fETRóW 

RZUT DYSKIEM KOBIET 
1. Ostermeyer (Francja} - 4,,92 

godz. 17, 19, 21: w niedz. 15. 
TATRY (w ogrotlzie) - „W pogoni za mę- 1. Zatopek (CSllJ - 20:5' Dz ~ leis.za nie dZiela źem" • 

SKOK WZWYŻ godz. 15.30, 18, 20.30, w niedz. 13. 
1. Winter (Australia) - 1.98 

Co trsłys~ymy r;rzez rad o PiJka nożna: zawo~~mi~~~!~ pa!-~ k!~~~~~.· S.000 m, 1) ZatopPk <CSR ) - 8:08.S ' 2) 
8.20 Program dnia; 8.30 Muzyka popularna: stwowej qodz. 18-ta, stadion ŁKSu: Widzew- Zapasy: w sali przy ul. Marsz. Stalina 17 Slykhuis (Hol.) 8:10 :i \hlden (Szi'.) 8:10,8 
9.00 Nabożeństw? z Warszawy :· 10.00 Mu- 1 Polon' a .(Warszawa), poprzedzone przedme- o godz. 19-tej odbędzie s'.ę pierwsze spotkanie 4)Reif (Belgia) - S:H.2 · 
zy~a dla wszystkich: 11·0.0 (Ł)_Progr~ ~a I czem, bo:sko PKS-u w Pabianicach, godz. 18-ta o nagrodę przechodnią, ufundowana przez Za- 10.000 m.: Heino (Finl.) - RO:Oi,4 2) Ny-
dzis; 11.05 (Ł) „Na w1dowm tygodrua ; I zawody o wejśc.1e do . drugiej Ligi: PTC - rząd ŁOZA Walczą: ŁKS - WIMA. stroem (Szw.) - 30:11,4; Tilman (S~ecja) 
11.15 (Ł) Kwadrans ~uzyki ludowej (pły- Ognisko z Stedlec. Zawody o wejście do klasy ME('7E UGOWE W KRAJU - 30:18,4 
ty); 11.30 (Ł) Komunikaty; 11.40 (Ł) Je- I A okręgu łódzkiego, godz. 18-ta, boisko W kraju odbędą s '. ę następują.ce mecze ligo- 110 m. p. pł. Dill?.l'd (1:-SA \. - 13.9 sek:. 
szcze 10 minut muzyki ludowej (płyty); , Zgierz: Wlókniar.z - PKS, boisko Końskie: we: Dixon CC"SA) - H sek.; Porter (USA) -
11.50 (Ł) ,,Z frontu radiofonizacji" - wia- I Neptun - Zryw (Kutno). Zfiwody ·o wejście w Krakowie: Cracov:a - Rymer, 14 st>k. 
domości w omów. Dyr. Okr. P. R. A. śmie- I do klasy B okręgu łódzkie godz. 18-ta, boisko w Warszawie: Legia - Tarnovia, 400 m. p. pł.: Smith CCS.\) - 51,8 !lek; 
jana; 12.04 Poranek symfoniczny; 13.30 1

1 
DKS-u: IKP - °TUR (Sie;adz) boisko Wima: w Poznaniu: ZZK - Ruch, Arifoo (}'r) - 52,1 sek; Lersson (Szwn.) 

„Przebiegłość Ezopa" - ZaĘ"a4ka- r~diow,a; F'lmowiec - TUR (Pabia~icei. b?1sko Ar~o: w Chorzowie: AKS - ŁKS, - 52.5 sek. 
13.40 Koncert dla przodowmkow osrodkow ·, Arko - Zryw (Konstantynow.), boisko Rogow: w Bytomiu: Polonia Bytom - Wisła. Skok w dal: Sterle Ct"RA) - 8,07 , m„ 
rolnych; 14.25 Przegl. najciekaw. wiadom. Wright (USA) - 7,86 m. Bruce Anstr.) -

przyszł. tygodnia; 14.30 „Prawo rzymskie i w Kr"•·ow1·e zawarczały motory i,
59 

m. przestało istnieć" - słuchowisko; 15.15 I . dł\ Skok -wzwyż: Ye~~IE' (FSA) - 20:1.2 cm. 
Muzyka popularna; 15.45 „Poezja walki"; Srrifield (lJSA) 202,2 cm. Winter (Austr.) -

15.55 Bela Bartok: Koncert skrzypcowy; Bek i Pietraszewski w roli ,,szteye r6w" 202 cm. 
16.40 „Dzieci wśród nocy"; 17.00 „Mówi Triijskok (Szwc.) - 15,21i m. Alivejra 
Wystawa Ziem Gdzyskanych"; 17.05 Kon- KRAKóW (obsł. wł.) . Na torze „Craco- przed Wrzesiilskim (ZZK). (Litwin - „Cra (Bra?..) - J5,ltl m; llfohrrg (Rzwr) - 15,15. 
cert. popularny; 18.35 „Bliźniaki" - frag- vii" odbyły się wyścigi kolarskie za. moto- covia") . SKOK o tyczcr: W:}rm<ird:tm (l'SA) -
ment powieści; 18.55 Muzyka poważna; r ami, z udziałem Beka i Pietraszewskiego z III przedbieg wygrał Bek (LKS) (Kurza 450 .. 5 nm, Smith (US.A) - H5,4 cm; Richards 
19.20 (L) Kwadransowe interludium z płyt; Lodzi; Napicrt.ły, Wrzesińskiego, Wlodar·· wiński - .. Cracovia") w czasie 16,08 przed (USA) - 434,9 cm. 
19.55 (L) Audycja z cyklu: ,,Zagadki lite- czyka z Warszawy oraz Wandora, Musiab Motyką (KTK) (Blachaczek - „Craco- Kula: J<~onville rnsA l - 16,i35 m. 
rackie"; 19.50 ;,Na muzycznej fali"; 20.20 i Motyki z Krakowa. via") 16,52. Lipp (ZSRR) - 16,73 m. i Thompson (USA) 
„Czechosłowacja przemawia do Polski'': Zawody rozpoczęła defilada zawodników, Wyniki finału przedstawiają się następu- - 16,703 m .. 

_20.50 Muzyka poważna; 20.58 Komunikat po które.i nastąpiły trą;y przedbiegi. jąco: 1) Napierała (Sarmata) (Frankm~· Rzut. dyskiem: 1) Fithh (TTSA) - :14,80 m. 
meteorologiczny; 21.00 Dziennik; 21.50 (Ł) I przedbieg wygrał Wandor z „Legii" (le ski - Tramwajarz) - 14,39 min. Musiał 2) Gord1en (USA) - 51,64 m. 3) Consolini 
Wiad. sport. lokalne; 21.58 (Ł) Omówienie ader Witek - „Legia") w cżasie 16.07 min. („Garbarnia") (Wunsch - „Cracovia") (Wł) 52.98 m; 
pragr. lokalnego na jutro; 22.00 Muzyka przed Nanierałą Frankowski - Tramwa- - 14,43 min. Wandor („Legia") (Witek Rzut oszczepem: ]) ReTI>inur (DRA) -
popularna: 22.40 Komunikat z XIV Olimria jarz) - 16.34. - „Legia") _ 14.45 m1n. Motyka (KTKl I i!'i.St m 2). PattPr• n11 IRzw ) i?..ii m 3) ,Rau-
dy; 23.00 Ostatnie wiadomości; 23.10 Wia- W tym przedbiegu odpadł Pietraszewsh (Bl;:,rhacz2k - „Cracovia") - 15":"02. B"kj ta,·aara (Frn.) i2.29 m; 
domości sportowe; 23.20 Program na jutro; na skutek przemęczenia spowodowanego (Ł~S? {Kurzawińs~i,ł· Wrzesiński (ZZK) ~zut młotem: 1) Storr· h (.'iem c:v) _ 58,64 
23.30 Muzyka popularna; 24.00 (Ł) Kon- zła jazdą swego leadera. .<Litwm - ,,Cracovia ) . 2) ~emetch (Węgr .... \ - ~7 60 m; 3) Ericksson 
cert eyczeń; Q.40 (Ł) Zakończenie al,ldydi . II przedbieg wygrał Musiał z „Garbarni" Wyścig pocieszenia wyg.rai Pietrasz.ew- (Szwecja} 57 J.9; 
i HY:mn. _, (Wunsch -

1 
„Cracovia") w czasie 15.03 ski CDKS) przed Wenerem:.. · D-02551i1 

-• I 

.-


